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Rok XVII Łódź, wtorek 20 C'Zerwoa. 1961 roku 

Wczoraj wznowiono w Waszyngtonie 

wst~pne rozmowy 
radziecko - amerykańskie 

na temat rozbrojenia 
WASZYNGTON (PAP). W ponied'lliaJ.ek o godzinie d'Lie­

wią.tej wi~rem C28SU warsza;wsk.icgo r~ęly s.ię .w 
Depa.rtam~ncie Sta.nu roz tnCJIWY ra.d'Ziecko-amerykansk1e 
w spra.wic W7Jl'.U>wienia ogólnych negocjacji roo;brojen1o­
wy<ib, przei:-wa.nych w dni u 27 czerwca ub. roku. 

Grupie ekspe1·tów radziec­
kich przewodniczy wicemini­
ster l'i}>raw zagranicznych 
&taly przedstawiciel ZSRR w 
ONZ Zorin, grupie amerykań­
.skiej zaś - specjalny doradca 

W czwartek 22 bm; 
Plenum Komitetu 
Łódzkiego PZPR 

W 
ozwa.rte.k, 22 bm., o 
god"l. 10, w gmachu 
KW PZPR w sali na 
IV pietrze odbędzie 

sic Plenum KomitC'lu Lód!z­
kiego PZPR. Tematem ob­
rad będzie „Ocen1\ realiza­
<'iJ uchwały Ple.num KL 
PZPR z t'oku 1959 w spra­
wie budownietwa, na. tll" 
.sta.nu prz);gotowań reali­
zac,ii inwe.sty.c,}i w roku 

1961". 

a:>rezydenta do spraw rozbroje­
.nla John Mcdoy oraz w;cedy­
rektor administracji rozbroje­
niowej USA Edmund Gullion. 

Rozmowy podjęte zostały ua 
wyższym .seczeblu niż p..:icząt­
k0<wo przewidy,.vano, a to w 
zwią·z:ku z tym., że jak się 
przypuszcza, poruszone zo.>ta­
ną nie ty1ko kwestje proce-:lu­
ralne tj. ustalenie składu OT­

ganu: który w dniu 31 lipca 
miałby w uzgodnionym miej­
scu ro~ocząć negociacie, Jec·z 
również pToblemy meJ:-y\orycz­
ne, w szczególności sprawa ;!)<.! 
łączenia toczących się obec-
111 ie w Genewie rozmów na te­
mat zaka•zu doświadczet1 nu­
klearnych z przyszłymi rozmu­
wami rozbrojeniowymi. 

USA odrzuca.ją propozycJ<: po 
łączenia rozmów i:enewskich z 
ncgocjac,jami i·ozbrojeniowym.i, 
s1>rzeciwiają sie za.sadzie rów­
ne.i reprezentacji trzech głów­
nych ugrupowań t>aristw 've 
wsz~·stkich przyszłych organach 
oraz nie chcą zaakccpto,vaC za­
sady jednomyślności ich przed­
»ta,vicieli. 

zerwała rozmowy · wyznaczone 
pod koniec lipca, znaleziony zo· 
stanie kompromis. który umoż· 
li wi w zn o w I eni e n eg ocj ac.li. 

Plenum 
KC KPZR 

MOSKWA (P1\P). - W po­
n1edziałek, 19 bm. odbyło siię 
Plenum Komi·Letu Cent.ralneg<:> 
Komu.."li.stycznei Partii Związ­
ku Radzie.ck:i·ego. 

Plenum wysluchało referatu 
pierws.~ego .1:.e.kretai-za KC 
KPZR Nikity Chru&:ucrowa „o 
pro.jekci·e programu KPZR" 
maz refeTatu s•ekretarza KC 
KPZR F. l{,ozłowa „O p.roj.ek­
cie .statutu KPZR" i pnepro­
wadzi1o nad nimi dysih.-w.ję. 

W uchwaJ.e poświęconej r-e­
feratowi Chru1swzo.wa Plenum 
KC KPZR jednomyślnie za­
aprobowało p.rzeds.ta.wi:ooy 
prrez Komhs.ję Programową i 
r·ozpa.trrony przez Prezydium 
KC KPZR pro}ekt programu 
Komuni.~·tyczn.e j Partii ZWliąz­
ku Radz1•eckiegio. 

W uchwaJe poświęconej re­
!e:ratowi K.ozlowa Plenum w 
zasadzie za.aprohowałio pro•}eikt 
sta.tutu K.PZR, przed,s.tawfony 
pr·zez Pre,zydium. KC KPZR. 

Na marginesie 111 

Cena 50 gr 
Lepsze warunki wzrostu 

eksporlu do Szwecji 
przewiduje polsko-szwedzkie 

porozumienie handlowe 

Nr 144 (4530) 

WARSZAW A (PAP). 19 bm. 
podipi.sane zostało w Warsza­
wie 3-letnie :porozumienie han 
dlowe, regulujące 61.osunki 

GaRarin 
: przybędzie 

ido Polski 
WARSZAWA (PAP). Polska Agencja Prasowa do­

wiaduje się. że na zaproszenie rządu PRL przybędzie L 

wizytą do Polski pierwszy kosmonauta świata - major 
Jurij Gagarin. ' 

Mjr. Gagarin przybędzie do Warszawy w dniu 20 lipca 
br. i bawić będzie w Polsce przez kilka dni. 

, _____________ , ______________ _ 

)ak tv fantastyczne; 
. , . 

powzesci 

Pamiętnik 
JuT'ij Ga.garm zako1iczyl 

swój pamięt n~k. za.tyt11lowanu: 
„Droga w Kosmos". Dwa o­
staitnie odc.inki jego wspom­
men wydrukowała. mo~ldew­
ska „Prawda.". Jest to le·kfu­
ra. którą czu·ta się jednym 
tchem. 

Ja•k w powi.eśd - pi~ze Ga.­
ga•ri11 - odbyto sie lądowanie. 
Sy.gna.l do zejfoia z o'1"bity ni:-

Festiwalu 

Gagarina 
dany zostal. ndy stadek ,,Wo­
stok" znajdował się nad A· 
fryką, a powrót 11.a. Z·iemit; 
nastąpi.! w 1r-.~jscu, gdzie Ga· 
garin„. tu:zyl się latać! 

Na. wysokości siedmiu kilo­
metrów nad Zi.emią Gagarin 
ro.zprunal ·te same brz.egi Woi­
gi, które zobaczył kieduś : 
pokładu. samol.otu, na k.t.jrym 
odbyl swój pier.wszy, samo­
d:.~elny lot. 

między Polską i Szv:ec;ą w 
okresie od I. V. 1961 r. do 
SO. IV. 1964 r. 

Podpisana umowa jest tPierw 
szym wieloletnim porozumie­
niem w sprawie s+osunk&w 
handJowych poI.s.ko-szwe:iz­
kich. Jej zasadnicze po.;tano­
wienia ug.r untowu.ią &labil­
ność w• obrotach między oby­
dwoma k.rajami oraz zaip-0w:a­
dają zwiększenie tych obro­
tów w po.0 .?:czegó!nych Jatach 
jej ważności. 

Porozumienie stwarza lepsze 
niż dotychczas warunk1 wz:ro­
.stu ooLskiego ek&por•u do 
Szwec-ji - prze·de wsz;:stk:m 
wielu towarów rolno-si:<1żyw­
czyC'h, jak również chem!­

. kaliów oraz .szeregu t-0wa::-ów 
konsumpcyjnych, ta.kich j;i.~" 
tek.>:.tylia, meble, artykuly mi­
neralne i wiele innych. 

Po stronie iml)Ortu pol..<ic;'e­
go ze Szwecji następow.1ć bA­
dzie \V piervv.są:ym rzedZ!t:! 
zwiększenie do;-taw maszyn 1 

urzadzeń inwestycyjnyc;1 oraz 
takich produktów. jak celulo­
za. koncentraty cynku ; inne. 

Zawarte porozumieme orzio­
widuie również rozsz2.rzenie 
dotychczasowej wymiany 1<>­
wa;rowe.i o dostawy kl'ope:·a­
cyjne między przeclsi~btors~wa 
mi oolsltimi i s:zwedzlumi na 
rynki trzecie. 

Traqiczna lrntastrofa 
we Francji 

9 wagonów 
ekspresu 
stoczyło się 

nasypu z 

Porozumienie 
radziecko-chińskie 
o współpracy 
gospodarczej 

Jak wiadomo, ZSRR proponu­
je, b~' rozmowy rozb1·ojeniowe 
w dniu 31 lipca rozpoczęly się 
w komisji złożone.I z przed8t•­
wicieli pięciu pali.stw wscho<l­
nich: ZSRJt, Polski, Czechosło­
wacji, Rumunii I Bułgarii, pię· 
du pali.stw zachodnich: USA, 
Anglii, Franrjl, Kanitdy i Wioch 
oraz pięciu państw neutraln:vch: 

Zespołów Ludowych 

Sta·tek Gaga.ri7!C. o malo„. 
'llie wpadł do jaru.. Kos1nona.u­
ta. pomyślnie ,;pr:esk:oczyl" 
Wołgę i wulo,dowal na polu 
Kiedy .iednalt doloonal bLiżs::ei 
lustracji terenu. lo,d.ou:ania. 
spostrzegł. ::~ „Wosiak" ;:a­
trzuma.l sf.ę w od.leolości za­
ledwie kilku.dzi.esieciu metrów 
od stromego urwiska, napeł­
nionego woda. 

PARYZ (PAP). - Przy sz.vb­
koścl 138 km na godzil1ę pacią:;: 
eksp1·esowy Paryż - StrasOurg 
wykole1l się w niedZielę w po­
bliżu miejscowości Vitry le 
Franco!s. Lokomotywa wraz z 
czterema pierwszymi wagon2mi 
pojechała daleJ. Cztery następ­
ne wagony, które wykolelly sic, 
pozostały na torach. Natomiast 
9 ostatnich v.:agonó\V stocz:,•lo 
się z kilkumetrov•ego nasypu. 
Katastrofa nastąpila kiedy 
ekspres znajdował się na !agad 
nym zakręcie. 

Indii, lndonez.ii, Ghany, Meksy­
ku i Zjednoczonej Rt!publlkl 
Arabskiej. 

Folklor czy stylizacja 
MOSKWA (PAP). - ''lv po­

niedziałek podpisatll<> w Mo­
skwie po't'a<Zl.limien.ie w spra­
wie v,'l;;póŁpracy gospodarczei 
i naiukowo • hechniicznej mię­
dzy ZSRR a Chińską Republi­
ką Ludową. Po.dipis.anie poro­
zumienia <>dbyl0 się w obec­
n<')ści wicepremiera ZSRR, A. 
Mikoja.na. 

USA S'\ w chwili obecnc.1 go­
towe zgodzić się jedynie na do· 
danie przcclstawicieli dwóch kra 
jó.w neutralnych: Indli i Meksy­
ku, jednakże bez prawa glosu. 

Z t~•ch wszyst.kich powodów 
uważa się!ł że już obecne wstęp 
ne rozmowy b<:dą tructnc. Przy­
puszcza się jednak na ogól, że 
n1in10 wzmożenia i>rcsji na 
administrację Kennedy'ego, by 

Na zakończenie Dni Ziemi łódzkiej 

Ty~iące łodzian 
oklaskiwało barwny korowód 

M ożna ch)"ba za.ryzylw~·a~ 
twierdllenie, że ja.k Lódz 
Lodz1ą, czeg-0ś takiego jesz 

cze tu nie byl-0. Niezliczone 
tłumy l-0dzian z zachwyte·m 
przypatrywały .-.ię barwnemu 
k.orowodow1, reprezentującemu 
poszczegolne powiaty naszego 
w-0jewódziwa, który przed.efi­
lowal w ni0dz1-€.lę 18 bm. llll. 
Piotrkowfką na zakończ.2'11ie 
obchodów Dn.1 Ziemi Łódz­
kiej. 

Na trybun.i-e wttali korowótl: 
't\icepremier Zenon Nowa.k, oo 
kretarz Rady Pafu;,twa - .Ju­
lian Horodceki, wiceminis:te1· 
kultury 1 .<;.ztuki - Zygmunt 
Garstecki, ki•2.rown1ctwo Komi 
tetu Lódzkieg-0 PZPR z I se­
kretarzem Michaliną. Tatar­
kó\••ną-Majkowską., ki-erowni­
ctwo Komitetu Wo.jewódz.kie­
go PZPR z I sekretarzem Stc 
fanem Jędryszczakiem, prezes 
l\VK ZSL• T~.deusz Sitek, prz,e 
v:-cdniczący WK SD R'Dman 
Kaczmarek, Prezydium WRN 
z przewodnkzą~'m Francisz­
kiem Grochalskim, Pre.zyd.ium 
RN m. Lodzi z prz,::iwodn.iczą 
cym Edwardem Ka.źmiercza­
kiem. przedstawiciele FJN, o.r­
ga.nizac.ii mlc<lzież'lWY'Ch i i:;,1'){} 

lecmych o:·az poslo·wlie Lodzi 
i z;ęmi Lód2lkiej . 

&ki. Ziemia Lódzka, podzielo­
na w korowodzie na pc&ccze­
gól.n.e po·w1aty i mia.s.ta, poka 
zala SWÓJ przemysł, roln.ictwo, 
sport, dorobek kulturaJ.ny i 
ad%!yczny, a także 517,,ere·g 
momentów historycznych - od 
zami.erzchtych dziejow, aż po 
traclycje partyzanckie z cza­
oow 01Statni.ej wojny. 

W .sn.imie - było 1Jo dl::t lo­
clzia•n piękne 1 ciekaw.e wi'do-­
wisko które po·zwo!Uo im po­
znać ~je województwo, jego 
folklor i gos.poda.r kę. (as) 

N 
jedzielny koncert. w Hali 
Sportowej zakoriczyl m 
Ogólnopolski Festiwal Ka-

pel, Pieśniarzy i Tancerzy Ludo­
wych. Po obradach. które trwa­
ly w sobotę bez rnala do godz. l 
w nocy, jury wydało nastęirnją· 
ce decyzje. 

W kat<>i:orli kapel ludowych 
pierwszej nagrody nie przyzna­
no. II (10 t.vs. zl) - otrzymała 
lrnpela braci Orlików z Szamo­
tu!. Trzy III nagrod.Y (po 5 tys. 
zł) prz~·znan o: ka peli Ziółkow­
skich z Ozorlrnwa. Latoszewskle­
!'(O 7. Chąśna - obie woj . łódzkie 
- t Baranowskiego ; Grzelczaka 
.t: Poznan]a. 

'V kategorii zespołów ,,in cru­
do" (nie stylizowanych) I na.~ro­
<lP., (15 tys. zl) otrzymał MJ<;dzy­
uczelnianv Góralski zespól Pie­
śni i Tańca z Krakowa. II na­
Proci<; (10 tvs. zl) otrzyma! Zespól 
Pieśni i Ta1ica .. Kurpianka·' z 
T<"adzir:l.la, d'vie nr nagrody -
ZeRpót ,.Pi'\luki" z Kcyni ('"roj. 
B.vdgoszcz) i Zespól z Wójtowej 
(woj. rzeszowskie). 

W katcJJ·orii zespołów tanecz· 
nych stylizowanych. prowadzo­
nych przez choreografów f I na­
grod e (15 tys . zlJ otrzyma! Zes­
pół Pieśrii j Tańca .,Kamionka" 
z Łysej Góry. Ir nagrodę (10 tys . 
zl) - Zespól „Lachy" z Nowego 
S'\Cza. Dwie TIT - Lewicki Ze­
spól P1P.:ini i Ta1ica „Kolejarz" 
oraz Ze~nół Pje~ni i Tańca z 
J(01\skrnvł")li - Po\Vi:-'.:le Lubelskie . 

':\7yróżniono l'fhvniet trzy zes~ 
poły poloni,lne z Danii i Fran<'il . 
Otf'zymaty one nc:tg1·ridy speria l­
ne Towflrzysh~ra Lą.czności z 
Wychodźstwem ,,Polonia". 

Koro.wód, w którym ~''ziię1o 
'l.'ld1zial ok. 4 t)'IS. otSób. JXJ'l:itrre 
dzH.a cz{l.]ówka Pol1>nii francu 
sklej i duńskie,f. Ucres•t.'liczy­
ly w nim też del~ga~je i zi~­
&"Xiły a.rtv,;ityczne z im1vch 
wc-lewódizń:tw i re.gionów Pol-

Niezwykle efektownie wygląd'ał niesiony przez grupr, łowicką 
słynny w tamtych okolicach „pająk". - Co za misterne wyko· 

.11anle, jakie kolory i lekkośc: 

W kategorll śpiewaków !udo· 
wycb I nagrody nie przyznano, 
II otrzymała Apolonia Kaczy1'lska 
z Kadzldla. Tl'Zo' III nagrody 
przyznano: Jozefow:i Myszce z 
Blazin (woj. Kielce), Helenie 
Bialopiotrowicz z Opoczna i '1'a­
deu'Szowi Płachcie z Nowego Są­
cza. Duet śpiewaczy Joanna I 
Anna Norko zdobył nagrodę 2 
tys. zł. Jactv.·iga Talpa z Lewicza 
otrzymała wyróżnienie. 

Nagrody po 3 tys. zl przyznano 
duetom tanecznym: Anna Przy­
bylska-Konstanty Komar z J a­
worzna <pow. Wielui)) , Janina 
Foltyn-Bronisław Sroka z Sza-

(Dalszy ciąg na str. 2) 

Roczna 
" .gwarancJa 

na radia 
1 tele,vizory 
Kontrola u klienta 

W•ARSZAWA (PAP). - Prze 
my•91: el·ekt.ron~cwy w porozu­
mien.iu z ZURT • a:!ecydo­
wat, że od 1 !1pca br. wpro­
wadzona we.taje roczna gwa­
rancja na odbi.o·rnik.i radiow•o 
i telewi~yj'11•e krajowej produik 
cji. ' 

Fabryki produkujące \elewi­
:ror-y: wars~a.w&k.i.e 1 gdańak.;e 
Zakla.dy Telewi.zyjne wpn;wa­
d:z:aj<1 w lych mias.ta.eh system 
tz,w, przeck:i.p:-zeda.żn.ej na.pra­
wy od.bi·orników. Pwega to na 
tym, że po wy;p.:odiu.lmwimh1 
w fabryce, t"lewizory będą 
jesizcre przez producentów d.o 
clatkO'WO lw.ntrolo·v.=e w pla­
cówkach ha.nd'lo·wych. Doswriad 
cz,en:.e bc·wiem wyikazało, że 
w.i•ele UB•l.erek. &powodov..a~1ych 
je.st złym t.ranstPD<rtem. 

Na. &zczegó1nych prnwach 
znalazły &ię 21-ca.lowe cdbio't'­
niki t.elewizyjne ,;Wawel". 

Ws.zys.tkie sprzedawane tego 
rodzaju odbio;rniki reje&m'O'wa 
ne będą przez placówki handlu 
i na.praw w c•elu dokonywania 
u kli.e:nta okreso·W~'Ch l~oinb:ołl 
ich cizi alarua (bez o;:iłaty l 
i;1pecjalnego l!l1zywaoia). Od­
bio.rniki te będą też d-ruitarcza 
ne przez placówki handlJOwe 
do domów (w ramach c•płaty 
za odbic.rn''lti .i.rbs.ta.lowane w 
mi<:.s•Llkani u). 

W s::ystk1e urządzenia. s~atku 
dziala~y. Ga.ga·rin obejrzał j~ 
dokladmLe. ale już nui sam 
lecz w towarzystwi.e„. :i:·olnie­
rzu. 

Zolnierze ci jechali cidarów 
kami pobl'iską szo·są pod do­
wództwem ofi.ce-ra, gdy zau.wa 
ż:yU lądu.jci:cy i;tatek kosmicz­
ny. Wie<lzie.U już z radia o 
locie Ga.garina. i domyślili się, 
że to właśnie on. 

Padło wtedy słowo „ma.jor". 
Gagarin nie wiedzi.al, ::e a­
wansou:cz,iw vo i że ,.przesko­
czył" stopień kapitana. Awans 
podpisany ::o.sfAll wtedlJ, gdy 
„Wostok" zn.ajdowa.l się w lo­
cie. To bJ1la. niespe>dzi.ank·1 
marszaUoa Malino•wski.ego dl.a 
pie.rwszego kosm.onaudy. 

„Czy on tam się bał?" -
takle P.lftamie zadaje sobi2 
wielu lud.Z'i. Gagarin od.powia­
da 11.a nie w osta.tnich odcin­
kach swych wspomnień. 

Do momentu. kiedy stateJk 
2a.cząl się zn~żać, iot przebie­
gał zgodnlie z programzm . 
Przedąże.nie w drodze 11a or­
bitę był.o wprawdzie c/,olw~zli­
we. ale m 1i i c j s ze n i :: n li 
w i r ó w c e w c z c: s i e t r e­
n i n g ów. Również wibra.cja 
na trentngach byia. więk.sza.. 

A jak będzie z lądowaniem? 
C:u w.1zystkie przy1·.zq.dy u~lu­
cha.ią komen4 z Ziemi? Au­
tonvi.tyka - autonwtJ.;ką, a 
tr.::cba _orzygotcnva.ć się eto kie­
rowcz,nia statkiem, jeśli .:ejdzi.t? 
ta.ka 'lwn-ieocz11ość. Taki byl 1..ok 
myśli Gagarina o godzinie 

(Dalszy ciąg na str. :?) 

Specjalna komisja bada przy­
cz.~•ny katastroty. 

Gdyby nie natychmiastowa po 
n1oc, to liczba 0,fiar katastrofy 
bylaby jeszcze wyższa. Eh"ipy 
ratunlrnwe przy świetle reflek­
torów pracowały całą wczomj­
szą noc, dostając się do poc;z­
czególnych przedziałów, w któ­
rych - jak przypuszczano 
znajdują się ludzie. Akcja ra­
tunkowa byla znacznie utrudnia 
na z powodu tego, iż wagony, 
które stoczy.ly się z nasypu 
ugrzęzły w bagnisku. rozciąga­
jącym się przy nasypie. 

Według ostatnich danych w 
katastrofie 32 osoby zostaty za­
bite, a co najmniej 153 ranne. 
Lista ta nie jest ostateczna. 

-----~----NTU 303-04 
Jutro o telewizji 

W GOI>Z. 14-15.30 
PRZEZ TELEFON 31.13-01 
ROZMAWIAO BĘDZIE 

Z NASZYMI 
CZYTELNIKAJ\U 

mgr Władysław Orłowski 
REDAKTOR NACZET.:SY 
LODZ.KIEGO OSRODKA 

Tl!:LEWIZY.JNEG O 
TEMAT SPOTI<ANJA: 

PROGRAM TELEWIZY.JNY 
ZE SZCZEGOLN'Y;\-l 
UWZGLĘDNIENIEi\I 
PROGRAMU LOT. 

, 

·-------------· 
Transakcje na XXX MTP 

Obrabiarki od „Strzelczyka" 
dla Japonii 
POZNA~. 19 bm. po połud­

niu w .stoisku „Metalexportu" 
na Międ.zynarodowych Targach 
w Pomaniu podpisano poważ­
ną transakcję na dostawę o­
brabiall'e.k do Japonii. 

Umowa obejmuje sp:-zeclaż 
50 obrabiarek (rewolwerów!{i, 
frezarki, iwy-tac,zarki i .s.zlifier-

iki) :i:a sumę 2 mln. zł dewiz<>­
wych. Ekspo.rt obrab.iarek do 
Japonii zapoczątkowany został 
w bieżącym roku; doty~hcza.s 
.sprzedano do lego kra.iu ma­
szyny za S\llmę 4 mln. zl elew, 
Dostawcą dużej częśri ma~ 

szyn w ramach podpL>aneg" 
O'becnle ik-Ontraktu będą Za­
kłady im. Cegielsk iego w Po­
znani u oraz Zaklad,y fan. S,ir.zel 
ci:zy ką w Loda.i. 



Najlepsze 
dni 

W czo1'ajs.zv łódzki program 
publicystycrny dorówny­
wał poziomem ~erwiso­

wi audycji ogólnopol.i•kich. po­
prowad.:ony byt wartko, żywo 
i ciekau.:ie. Pod t11m wzglq­
df!m st.a110°wi rzec.zµwikte „Nie 
spodziankę". Inna rzec.z, ż;c 

11ie byl to wcale program pu-
blicystyczny, /.ecz spra.woz-
dawczo-injormacyjnlJ. To, że 
1vid.z nie zawsze rozumie zna· 
c!enie slowa „publicy~tyka", 

nie unoważnia do doda•kowe­
go wprowadzania oo w blad. 

Pozna1~ dostarc.zyl nam 
dwóch udan')Jch a11dycj/ s1J<Jd 
::nalcu Targów. „Eure;Jca" co 
prawda mogla nie)e•dn.eco wi­
d:a. przyprawić o bicie serca. 
demonsirując w sr>osób ab.rn­
lutnie laNmwi nieprzystępny 

slwmpUkowane na.rzędzia „tor 
tur chirurgicznych", ale za tr. 
;.Te/.e-Echo" wynagrod.zilo nam 
z nawiązką. Barwne. pom.v­
slowe, nas.za TV zdobula si~ 
na spra.wozdawcę, który mó­
wi biegle dwoma obcymi j(­
cykan1ii. a po polsku równiei. 
zna.komicie. 

Interesujące spra100<.zdanie :: 
wys.tawy s?tuld melcsylca1i­
s/dej i spekta.kl tea·tru tele­
wizji zamknęły wczora.js.~11 ciq 
kawy prngram. W sprawo::dr.­
niu z wystawy uder.zala i1r,;:e­
de wszystkim ce./na e/cgpoz11-
cja rzeźb. poparta efekta,mi 
świetlnymi i dobrą i/u,frac)a 
nrnzyczną. Można w oo6le po­
wiedzieć, że poniedziałki sta­
ją się stopniorvo najlepszym' 
dniami nMzej TV. 

(BZ) 

Możn~ budowae oszczędnie) • . Pamiętnik 
10 tys. izb - o 20 proc. tame1 ~~--:;m1;.,::.~;.~,~~: 

zostanie wzniesionych w na ~bliższych latach ct~O raz d1·ugi wątpLiWOŚCi O-

WARSZAWA (PAP). W 
bieżącej 5- lalce mamy wybu­
dować w mia.s.tach co naj­
mniej 1,8 mln. izb. Ja•kkolwiek 
jest to liczba n.1ewy.;.larcza.jąca 
w stosunku do pot.rzeb, jed­
nakż,e w chwili o.becnoej nie 
ma mo·żno.ści zwiek.s.zoen1a na­
kladów inwE1"tycyjnych i środ 
ków maler-iaJo.v,iych na dodat­
kowe mic.,,zkania. 
Jedyną d.rogn, do przekrocze 

nia usitalonego programu 
be-z a.nga;ŻQwa.nia ponadplano­
wych fundu.0 ,zów - je.o,t 

J garnęly kosmo'l'lautę, gd,ll sta-
s.zą być w pełni wykorzysta- nych moż!Lwości potaniEC!ia te tek „Wostok'', podobny clo pło 
ne. I.o.~nieje za.tern ko.ni•ecz,n,ość go budo.wnictwa. Stwi.erdza nącej kuli, przed.zi.eral się 
zorgantzo·wanta przyikladowe- się za.tern, re je.o;teśmy w sta- przez gęste warstwy atmosfe-
go, osizczQdn·ego budownictwa nie budowiać nawet o 20 proc. ry i w pewnym momencie za-
m:eszkamo•w·ego, które byloby tan.iej, czyli o 1/5 więcej, niż czai wi.rować. 
wzo:em dla wszystkich i.nwe- dot„chczas - bo wsizy•3lt.kie Wirowanie statku nie bylo 
.storów i wykona<Mców. Zagad- środki finansowe 1 ma.terialo- przewidz·ia•ne w programie i 
nienie to je.sil wla.śme prz·Ed- we zao.szczędzo·ne na projekto- lw.•mo'l'lattia n.atychmiast za-
m10-lem uchwały, po·d•j1jl.ej waniu i wykona.w.Sitwie prze- meldował o mm Ziemi. 
o..sta.trno przez KomHet Eko,no zm•czane .s.ą n.a dodatJrn.we Wkrótce niepo•lwjące zjrLwisko 
miczny Rady M1.ni.strów. m1e.sozka.nia. zni-/<.l-0. 

Uchwala z.obo·wtązuje Mini- Poatę.p techniczny, mech.a.ni- Gdy barierra. ci.2plna zostala 
silerstwo Go.s.podarl<i Komuin.al- zacja, u.przemy.slowiooe meLo- pokonana - przyszlo odpręże-
nej do wznie.5>ienia w na.jbli:i.- dy wykonawsitwa - wszy.stko nie. 
szych Jatach 10 tys. izb w to nie je.s.t obce na&zemu bu- GagaTin pisze, że gdu prze-
przyklado.wym, oszczędnym bu downictwu. Wszędzie trwają /.a.tywal na-d Ameryką, pomy-

BUDOWANIE OSZCZĘDNIEJ. downictwie wi·2lo- i joednoro- poszu.kiwa.n.ia tanich, prostych ślal„. o Shepardzi.e . Priec.zu-
a więc ta.niej, niż dotychczas, dzinm·m. i o.s.zczędnych rozwiązań. Ale wal oowiem, że wlaśnie on ,ia-
możliwości tak.ie istmeją i mu Bu<lownictwo to po.winno jedni robią to diobrze, i."ln·i go- ko pierws.zy z kosmo1iautóic 

być rn~j. Jedni po.trafią i uz)".s.ku- USA zoojdzie się w Kosnw-

W USA i Anglii 
chodzą w obuwiu 
z Otmętu 

OPOLE (PAP). - Mieszkańcy 
Nowego Jorlcu, Londynu, Hagi 
i innych miast europejskich za­
c1.ęli paradować w obuwiu ze 
Sląskich Zakładów w Otmęcie, 
l<tóre pod.i ęly sku leczną walkę 
konkurencyjną z mistrzami 
:Crancuskimi czy '\VtoRlcimi. VV 
1n.ig: rozesŻlo si.G tam przcs1.to 
100 tys. par modnych balerinel< 
dan1skich i dziewczęcych. san­
dałów n1ęsldcl1 Z\.vanych araba­
n1'i i innego obtn~ . .tla, które \Vy­
slane zostalo w tym roku. 

Do grudnia cyfra ta podwoi 
się, a \V przyszly1n roku wyno­
sić bqdzie już milion par. Na 
szeroką skalę zakrojona o(ensy­
\\·a Otmętu na rynki europej­
skie, nic oznacza zmnle.iszcnia 
dostaw dla l<roju. Należy bo­
wjem parnjętać, że ogromny 
kombinat w Otmqcic daje rocz­
nle 10 mln. par obuwia. a pro­
dukcja, w zależności od po­
trzeb. może być jeszcze zwięk-
szona. 

DO 20 PROC. TA8SZE 
ją z,naczne ef.ekty, inni mają sie. 
mniej doov,1:adczenia, stabe 
kaidry, w związku z czym i „Dlaczego pomyś'alem wZaś-

u(~zb1·oz.1!~~!not~~.uo<I, wiw. :~~:o~ic~ rezultaty sk.rom niej.s.z,e. ~e o .n.im?" -Czha.sbtanadwli~ się 
·" Przy budowie ooi·edU przy- agarin. „ 11 a · a,ego. 

budynków itp.) do u.s.ta.lo.nego Madowych. że s.irmpat1}ZO•wal.em z n.im bar 
w 1960 r . kos1ztu jedn•O.S•tkowe- dz-iej , niż z pozostałymi. 

go budownictwa rad na.r-od,o- WYKORZYSTANE ZOST,.ANĄ Wsza1k o.n 11ie wa·lczyl w Ko-
wych. Real1z.o.w.a.ne będzie DOŚWIADCZENIA rei, jale tamci dwaj". 
-.rred·e ws.zysit.k1m w tych re- wlaiśnie tych najlep$zych pro- Dygresję myślową na tem~t 
jonach kraju, które od-czuwa- jektantów i wyko~ia.wców. Każ kosmonautów amerykańskic!t 
ją .szczególnie oo.try deficyt d - · Gagar1'n /ro11'.cz11 slo•vnm.·i· .· ,.C-•y ' k , d kl <I dy linwe&to•r, każ e przea.s1ę- ' ' ~ 
mioe.srz an, przy czym 0 a - bio.rstwo budowlane będiz1e będą oni slużyć spNLWie po-
ną lokaliza.cji: us,tali ka:i.do.ra- 1 , t /MJ'" tnk ;a/< my, c711 te-~ .sta-

MGK · · mog o za,znajomic się am z ~ ~ w , - -
zowo w poro.zumi·emu z technologią produkcji, orgarn- ną s·ię sluna.mt tuch, którzy 
właściwą radą narodo.wą. Ra- l przur;~t~wu;" woJ'no?.". 
d b d t l · d te zacją pracy, slosowa.nym ma- - v ~ ,., " 

Y ę ą a.me y.spoinen, _m · l t Gagarin zamyka SW'.!J ~a-
tych mieszkań. ter1a ami itp. - by p o· em za- m.-ięlnik s/.ow.an1i Nikity Ch;~u-

Decyzja o zorgani1:oowwniu stooować je na wllli'>nym tere- s.:·czowa o da/.s.zych etapac/1 
p.nzyklado.w.e•go, c.s.zczęd.nego _n_i_e_·----------------------·-------
budo·wni.ctwa jest wiydarze-

ni•em o ka.pHalny.m .znaczeniu No "·V e llro1· ek ty 
dla popra.wy wa.ru1n.ków miesiz ~ 
kanio·wych ludaości. Jej bez- I-------;..-_.;.. ___ ..., ____ _ ustaw 
po.średnim rezultatem bf;dz·ie 
10 tys. izb, ta11.sizych od kilku 
do 20 proc. od tych, które bu­
du}emy ohecn1e. Rzecz jasna., 
wskaźnik ten trzeba proz.yjąć 
jako bardzo <JogóLny. Niemniej 
należy pamiętać, że był on 
ustalony na podsitawie ana.U.zy 
ekonomi.cznej proces.u iin.we®ty 
cyjnego w budownictwie, je.s.t 
więc wykladni.kiem a·ktua.]-

Zmiany przepisów 
~ o dowodach osobistych 
Ir o ewidencji ruchu ludności 

Folklor czy !ity lizacia 
WARSZAWA (PAP). Do las­

ki marszałkowskiej wplynęly 
rządowe projekty u.s•taw: 

o zmianie dekretu z 
dnia 22 października 191>1 r. 
o dowoda.ch o..•obi.'!•tych, o e­
widencji i kontroli ruchu lud-

gana i urzędy: zameldowania 
i wymeldowa1~ia, zmiany do­
tyczące stanu cywilnego, daty 
przyjęcia do pracy i zwolnie­
nia. Zaniedbanie tego ostat­
niego wpisu przez państwowe 
i spółdzielcze zakłady pracy 
oraz organizacje spoleczne pod 
lega karze grzywny do 3 tys. 

I 

(Dokończenie ze str. 1) 

matul I Maryla Węglarek-Sła­
womir Goździkiewicz z Lowicza. 

Dwle 8pecjalne naft'rody przy­
znało jury łódzkiemu zespołowi 
Tą.nec;;,nemu im. Harnama (15 
\.yś."żt) za wybitne o~iągniecia 
Hrtystycznc i zespołowi „Dzieci 
v.·arszawy" (10 tys. zł) MDK z 
Warszawy. 

* * * 
Tak więc mamy już za sobą 

tegoroczną wielką ogólnopolską 
in1prezę, \V której uczestniczyło 
90 „jednostek" - zespołów i so­
listów, w sumie ponad 700 osób. 
z lnonlltarskiego obowi>1zku od­
notować trzeba duże zaintereso­
wanie tą imprezą naszego miasta 
i województwa. Sala MDK była 
nierzadko wypelniona po brzegi, 
na koncert za!i •tawllo się 10 tys. 
o"ób, w tym wiele z wojewód7.­
twa, w regionalnych strojach lu­
dO\\·ych. 

Ale Festiwale tego typu mają 
zadanie znacznJe szersze, niż za 
interesowanie publiczności miej­
skiej procjukcją zespolów h1do­
W)'Ch. o zadaniach tych świad­
czą najlepiej ,.wyroki" juty. Na­
i!rodzilo ono przede wszystkim 
zespol;v czystego folkloru. kulty­
wujące sztukę ludową w na,jbar­
dziej nieskażonej formie. 

Jest więc zadaniem tych festi­
wali wyrobienie pewnego obrazu 
jak podtrzymuje się u nas trady­
cje sztuki luclowej, jest Ich za­
daniem kultywowanie tych tra­
dycji. Rzecz chataktc1·ystyczna • 
- wiele najcennicjszyclt zespo­
łów rekrutu,je się ~ 1·egionów, 
gdzie najwolnieJ doc~ra tzw. cy 
wlllzacja - a ~ViQc telewizja, 
zmechanizowana muzyka itd. 
Stqd wniosek, który jest .iedno­
czebnie ostrzeżeniem - cywlli­
z«cja, technika wypierają fol­
klor. I zadanie dla placówel< 
i władz kulturalnych w regio­
nach: strzec, by pi~kne tradyc,ic 
Judowc, które g.iną. wraz ze sta­
rym, 'vymiera.iącyn1 pokoleniem, 
nie poszły w zapomnienie, by 
byly zachowywane, by znalazły 
wykona,vców. 

Bylo coś wzrusznjącego w ze­
społach rzeszowskich czy kur­
plowsl<ich, których uczestnicy -
starzy i mlodzl - przyjccl1nli 
wprost z pola, od zajęć rolnych 
1 bez szminki na twarzy. bez 
efekciarstwa, pol<azali jak on1, 
ich ojcowie i dzind1<o\vjc bawili 
się i splewali na weselach, świ~­
tach itd. 

Drugą, liczniejszą zresztą gru­
pę stanowiły zespoły ta11cczne 
stylłzo·wanc, kierowane przez za ­
wodowych instruktorów-cl1oreo­
grafów. Bard:i:o r67.ny był po­
ziom tych zespołów i różny 

Dnia 17 czer\\'ca 1961 roku zmarł przeżywszy !at 65 I 
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ANDRZEJ GALĘSKI 
tow. sztuki drukarskiej 

Długoletni prncownik Zakl. Graf. I~SW „PRASA" w Lodzi 

Pogrzeb oclbi;dzic się w Zgierzu dnia 20 czerwca I 9Gl 
roku o godzinie 19,:30. O smutnym tym obrządlrn zawia­

damiają z głębokim żalem 

ZONA, SYNOWIE RODZINA 

sklad socjalny ich uczestników, ności. 
aż na młodzieży miejskiej koń- Celem pierwszego projektu 
cząc. Niektóre z nJch reprezen- · kt l · i · · 
towaly istotnie folklor w dobrym Jest ua u.a men e. pr:-ep1s~w 
7.naczeniu iego słowa, inne sty- o_ do"".odach osobistych. Jak 
H7.ację w żlyfń st:;-lu, e:fektłl\\•rt'e · '"·'towmeZ"'Wfl'POWadzen1e zmian 
czy raczej efekciarsl<ie figury podyktowanych potrzebami wy 
tanecz.ne. - wyni!< faL'>z~·wy<tjl · plywającymi z dotychczasowej 
am_~1cJ1 rnstru_ktorow - k1erow- praktyki. Tak więc projekt 
n1kow zespolow. wprowadza m. in. zasadę wpi-

Oczywiście, nie każdy zespól sania dziecka do dowodów o-
taneczny, który chce uprawiać sobistych obojga rodziców (a 
taniec ludowy, ma możliwości nie jak dotychczas tylko do 
pokazania najczystsze.I sztuki lu dowodu osobistego matki) l u-
dowej. Czesto są to pn.eciceż ze-
spoly mlejskie. r nie »naczy to stalą ważność dowodów na 
wcf(le . :i.e Ich dz1Alfllnoś6 :Jest nie czas nieoznaczony, nie wyklu-
potrzebna. Cl1odzl jednal< o to, czając możliwości unieważnie-
by l11Struktorzy 7.rr17.YitnowAll z nia wydanych dowodów i ich 
fałs7.ywycl1 ambicji stworzenla wymiany. 
nowe.!!o „M!lZOWRZa" czv .,$l ąs- . Pro1_'ekt wprowadza a .o 
ka", bo się to l tak nie uda, po-
zostanie tylko brzydka manle1·a. dowodu dwie istotne rubryki: 
Chodzi o 10, hv instruktorzy cl „stan cywilny" i „rysopis", 
swe ambicje "kierowali w stronr skreśla zaś rµbrykl „stosunek 
mo:Wwic wiernych opracowań do obowiązku wojslwwego" i 
i dobrego smaku. „wykaz dokumentów na. pod-

WydaJe si<:, ?.e III Festiwal stawie, których wys•taw1a SIE; 

spelnit .swe zadanie, a to co jest dowód osobisty". 
w nlm najcenniejsze zostalo wy Ponadto w dowodach osobi-
dobyte. Liczebnie był on licz11iej stych i tymc?.asowych zaświad 
szy od poprzednich, polcazano czeniach tożsamości wpisywa-
też w nim większo~ć zespołów, ne będą pr:r.ez odpowiednie or 

które w poprzednich festiwalach 
jeszcze nie występownly. Dal on Z {JOT (U 
też niewątpliwie wiele ciekawych __ e_. __ s~---­
spostrzeżeń członkom jury, re­
prezentującym Mln. Kultury oraz 
specjalistom - badaczom pol­
skiego folkloru. Na pewno wiele 
też dal instruktorom choreogra­
fom, l<tórzy śledzili przesłucha­

nia. 
T. WOJCIECHOWSKA 

8.727 PKT. W lo-J~OJU 

NOWY JORK. - Podczas zawo 
dów w Memphis. 26-letnl lekko­
atleta ame1·yl<atiskl, Phil Mulkey, 
uzyska! w 10-boJu tantastyczny 
wynik 8.727 pkt. Rezultat ten jest 
lepszy od oficjalnego rekordu 
świata Ratera Jol1nsona - 8.68,3. 

tl " l zgodnie z projektem weJSC e 
w życie ustawy nastąpić ~a 
1 !il.ycznia 1962 r. '\\1 myśl pro­
jektu dowody osobiste wy.dane 
przed dniem weJśCia w zyc1e 
niniejszej ustawy, za~howuJą 
moc przez ol<res, na j ak1 zosia­
ly wydane, lub przez okres, na 
jaki zosialy prolongowa1l!. 

Projekt ustawy o ewidencji i 
kontroli rucl1u Jud11osc1 wprowa 
dza jednolitosć postępowania i 
organizacji systemu ewidencji 
w calym kraju. Przewiduje się 
powierz.enie calol<sztaltu tych 
spraw - co w pral<tyce nie uję­
tej przepisami miało już miej­
sce organom rad narodo­
wych miast, gromad i osiedli. 
Odciąży to mllicj e od zada11 ty­
powo administracyjnych z tym, 
że sprawować ona będzie nad­
zór nad przestrzeganiem przepi­
sów meldunkow~'ch. 

Pro,iekt nakłada na administ_ra 
torów bądź wlasciciell domow 
obowiązek prowadzenia książki 
meldunkowej. Przewiduje się 
ponadto odpowiedzialność kar­
ną dozorcó\v, administratorów 
lub wlascicieli domów za nie­
zawiadomienie organów ewiden 
cji i kontroli o niedopełnieniu 
obowiązku meldunkowego przez 
osoby przebywające w domach 
lub na podległym im terenie. 
Również osob~·. które nie do­

pełnią obowlązku meldunkowe­
go w ustalonym terminie podle­
gać mogą karze aresztu do 
3 miesięcy lub grzywny do 4.5 
tys. zt. 

Projekt zakłada wejście usta­
wy w życie z dn. 1. I. 1062 r, 

Ra.di o • 
L talau.1izja. 

WTOREK, 20 CZERWCA 

PROGRAM I 

I AN 'D'R'Z'E J'" GAŁĘ'S'K I 

8.00 Wiadomości. 8.06 Muzyka i 
aktualności. B.26 Muzyka poran­
na. 8.45 Problemy ekonomiczne. 
o.oo Aud. dla dzieci młodszych 
pt. „Uciekajmy, idą chlopcy·•. 
9.30 Muzyka. 9.40 Aud. dla przetl 
szkoll pt. „Zróbmy stót". 10.00 
Muzyka. 10.20 Koncert rozrywko­
wy. u.oo "Komu dziecko, .komu'' 
-- fragm. 11.20 Novcllo - Wiązan 
ka z komedii n1ltzycznej ,.Nocna 
przygoda". ii.:rn .,Wieś tańczy i 
śpiewa''. 11.50 Aud. z cyl<lu: „Ro 
dzice a dziecko'' . 11.55 1 Chv,1lla tnu 
1.yki. 11.57 Sygnul czo.su i hejnal. 
12.05 Wiadommkl. 12.15 Pieśni 
kompozytorów polsldch. 1.2 .JO W 
rytmie walca . 13.00 „Radioproble­
my". 13.10 Chwila muzyki, 13.15 
.Złota fonlanna" - fragm. 13.35 

zyka rozrywkowa. 17.00 Z życia 
związku Radzieckiego. 17.30 „Co 
slę wam w tej audycji najbar­
dziej podoba ' ', 18.00 Wiadomości. 
18.05 „Dyskutujemy". 18.2:; Radio­
wy kur~ ,µaukl j~zyka rosyJskle 
go. 18.40 Skrzynka Ubezpieczeń 
Dobrowolnych PZU. 18.43 Radio­
reklama. 19.00 „Czarny &plewok". 
aud. lD.30 Popularna muzyka ba­
letowa. 20.00 D7.lenn1k wieczorny. 
20.26 Wiadomości sportowe. 20.30 
Teatr PR „Na zliCll•zczach" - stu 
chowlsko. 21.~0 Ulubione melodie. 

poczywamy przy muzyce". 18.00 
Lódzki dziennik radiowy. 18.ló Ra 
dioreklama. 18.25 Muzyka i aktu­
alnosci. 18.43 Problemy ekono­
miczne - aud. IO .OO Wiadomości. 
10.05 Uniwersytet Radiowy. 19.15 
Aud~•cja literacka. 19.36 Gactano 
Donizetti: „Lin da dl Chamonix". 
20.50 Przegll\d prasy literackiej. 
21.00 Z kraju i ze świata. 21.21 
Magazyn turystyczny. 21.40 D. c. 
opery. 23.30 Muzyka taneczna. 
23 .50 Ostatnie wiadomo~cl. 

22.00 Aud. po~wlęcona sprawom 'l'ELEWIZJ./\. 
wychowania. 22.10 Gra Ork. 

0
T

5
atnat· li .S5 Program dnia (J,) 

PR p. d. E. Czernego. 23.00 
nie wiadomości. 18.00 Progr am dla dzieci: 1. Po-

TOW. SZTUKI DRUKARSKIEJ 
Dł11gołcłni pracownik Zakł. Graf. RSW „PRASA" w Lodzi 

Pogrzrb odbędzie si~ w Zgierzu dnia 20 czerwca 196ł 
roku o godzinie HJ,30 z kaplicy cmenl<irncj. 

DYREKCJA, PODSTAWOWA ORGANIZACJA 
MRTYJNA, RADA R.'JBOTNICZA, R.ADA 

ZAKŁADOWA, KOLEDZY i KOLEŻANKI Z 
ZAKŁ. GRAF. RSW "PRASA". I 

Koncert ż~•czeń. 14.00 „Radiosla-

Program dnia. l!i.10 Orkiestra 1 
c,la harcerslrn". 14.rn Koncert po­
południowy. 1:; .00 Komunikat o 
stanie wód. 15.01 Informacje. 15.05 

l 
.,The Blg Ben Banjo Band". 

•miliiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiliiiiiiiiiiiiiiiiiiiiliiliiiiiiiiiiii. • ..liiiilmm: is.~o <L> Koncert ro:<1·ywkowy. 
C LG.OO V\"i nd(>n1o~c_i. . HJ.05 No_:vnC.:,...i 

Uteratur,y mlodz1ezoweJ. l6.3a Mu ----
2 DZIENNIK ŁÓDZKI-nr -lłł (4530) 

PROGRAM Il 
dróż po świecle. 2. Rozmo­
wn z córkami (W) 

8.30 Wiadomości. 8.36 Przerwa. l&.30 Fllm cykliczny prod. ang. 
14.00 Hewia slynnycłl orkiestr. dla mlodzieży pi. „Mój koń" 

(W) 
14.ii5 Reportaż d:<więkowy pt. 19.00 Trust mózgów odpowiada 
.Dzwony". 15 .20 Chwila muzy]j:I. (W) 

15.30 Dla dzieci odc. pt. „Slad11- 19.30 Dziennik telewizyjny (W) 
mi Sta~ia i Nel". 15 .55 Cliwlla mu 
zyki. 16.00 Rytm ! piosenka. 16.40 20.00 Trust mózgów odpowiada 
„Airykańskl śwll" - opow. 17.00 c. d. (W) 
(W) Koncert rozrywkowy. 17.0o 20.10 „Tragiczny pościg" - film 
(L) Omówienie programów. 17.05 fab. prod. wloskiej dozw. od 
Reportaż literacl<i. 17.20 „Stuc11a- lRt 18 (W) 
illlf l~dzl<ich solistów". 17.40 „Wy 21.40 Ostatnie wiadomości (W) 

Gagarina 
podooju Kosmo,&u przez Z·wi«i­
zek Raodzieck.i: 

„Cora.z t<> więcej ludzi ra­
dzieclcich przecierać będzie 
nieznane kosmiczne trasy. Bę 
dą oni ba4ać Kosmos, od,kry-
1i:ać tajemnice przyrody i wy· 
lwrzystywać je 11a po;;y!ek 
!ttdzlcości, 1w. poi))felc po•koiu". 

Oprac. R, B. 

Daily Mirror: -Cały świat 
połą pi 
wznowienie eksplozji 
nuklearnych 

LONDYN (PAP). - waszyng­
tońscy lrnrespondeuci szeregu 
pism brytyjskich donoszą, 1z 
wply,vowe ug;rupowanla w USA 
wywierają silną presj<; na rząd 
w kierunku wzno· ... vienia do­
świadczalnych cl<splozji nuklear 
nych. 

Korespondent londyńskiego 
dziennika „Daily Mail" zazna­
cza, iż grupa w11lywowych 
członków Ko11gresu USA obsta­
je przy konlecznosci konstruo­
wania nowych rodzajów broni 
nul<.Icarnej. 

Inny dziennik londy1'1ski, 
„Daily Mirror" w artykule za„ 
tytulowanym „Niech pan tego 
nie rob.i, panie Kennedy 0 pisze, 
iż eksperci amerykańscy, którzy 
przekonują prezydenta Kenne­
dy'ego, iż należy rozpocząć no4 

'''ą serią do.8wladczcń nuklear ... 
nych, są złymi do1·adcamt. J~śli 
Stany Zjednoczone - stwierdza 
dziennik rozpoczną tera.z 
wyścig w produkowaniu no­
wych bomb nul;:lcarnycll, to po­
tępi je cały s wiat. 

45 ofiar Alp 
WIEDEr'r (PAP). SzeSciu 

alpinistów. w tym 5 z Niemiec 
zachodnich, ponioslo śmierć w 
czasie wspinaczki w Alpach 
Austriackich. W niedzielę grupa 
trzech turystów z Niemiec za­
chodnich, w tym 23-letnia dziew 
czyna, porwana zost.ala przez 1:. 
win<; w czasie pod~hodzenia na 
zbocze Wiesbachhornu. Dwaj 
inni alpiniści z NRF spadli w 
przepaść w Alpach Tyrolskich. 
Kolo Innsbrucku spad! ze ska­
ły i zabil sic; miody Austl'iak. 
Ogółem w tym rnku w Alpach 
AustI"iackich zabllo ~i~ 45 osób. 

60 ton makulatury 
zebrała młodzież 
Polesia i Widzewa 

- Dzień dobry. Czy to „Dzien 
nik Lódzki"? Tu Wojewódzka 
Zbiornica Przemysłowych su­
rowców Wtórnych. Chcemy prze 
kazać kolejny meldunek z dzi­
siejszej zbiórki makulatury na 
terenie Polesia i Widzewa. 

- Prosimy bardzo. 
- A więc notujcie. W ponie-

dzialkowej zbiórce, którą na te 
renie s\~:ych dzj elnic przeprowa 
dzlła młodzież Polesia i Widze­
wa. naj'e~szc wynll<i osiągnęli 
uczniowie: szkoty Podstawowej 
nr 6 na 1oJesiu (3.100 kg) i 
Szkoly Podstawowej nr 4 na 
Widzewie (1.960 kg). Ogółem 
młodzież ze wszystkich szkól 
obu dzielnic zebrała prawic 80 
ton makulatury. 

- \Vynik rzeczywiście dobry. 
Czy obylo się tym razem bez 
drobnych nawet potknięć orga­
nizacyjnych? 

- Raczej tak. Samochody. na 
które lad owano makulaturę 
objeżdżaly teren zgodnie z pl~ 
nem, tnk że. już mię,dzy godz. 
12, a 13, mo%na bylo zakortczyć 
akcję. 

- Ile młodzieży wziGlo udział 
we wczora).>7.c.1 zbiórce? 

- Prawie tyle, en w sobotniej; 
tj. okoto 10 l:vsiqcy. 

- We wtorek, tj. 20 bm. cze­
ka wa.~ znów pracowlty dzień. 

- Tak jest. Tym razem do 
atalrn na stare papierzyska 
pr~:v~tępuje n1lodzież szkolna z 
dzielnicy .. G61·nf1 ''. Proi:;;imy go­
r~co tnier.;zkańców o przygoto­
wanie makulatu1·y, 

(wy). 

„KUKUŁECZKA u: 
1-5-18-19-27-29 -
TOTO-LOTEK 

1-16-28-36-40-48 
dod. 3 



W aaa „sprawy h k. ·" arcersi 1et Przy NTU 303-04 

Kłopoty zielonego mundurka Turystyka i weekendy 
wo-ść wypożyczania spr;r,ęt!:u tiu 
ry.s.tyoe:znego po cenach UJ!.g<r­
wych, ud.ział w rajdach, a 
poza tym - dtriio przyjemno-­
ści. 

W 
iele mówi si _ę o.statn:o o 
„nie<lor<>ŁWOJU" harcer­
.stv'a w Lodzi. O ile 

przeciętna krajowa lici;by mlo 
dzieży należącej do ha,rcer­
stwa wynosi 16 procent, to u 
nas - tylko 11 procent. 

Słyszy się cm-az częściej, że 
konieczna je.'lt dalsza szybka 
rozbudowa naszych szeregów 
harcerskich. ZHP d'ZiaJa prze­
de wszysU(,im w opa,rciu o 
S2lkolę. zroo;umiale więc, że 
od współpra.cy z nią zależą 
obe~ne i p1-zySTJe sukce~y ezy 
niepowod'Zenia.. 

Zanim jednaik zatrzymamy 
się nad sprawami samej 
wspólpracy organi,zacji J .;.zko 
ły - moment koniecznej dy~ 
gre.sji. 

DZl'EDZICTWO 
I STABILIZAC.JA 

Spis, przeprowadzony na 
początku roku 1957, wy;\{a1Zai 
w Lodzi oko.Io 7 tysięcy har­
cerzy, &Jrup101nych w 204 d.ru­
ż:vnach. Drużyny te faktycz­
nie wówczas nie pracJwaly, 
bo dawni etatowi przodow!1!­
cy-nauczyciele zaprze.s.tal-i dzia 
łalności po rozwiązaniu ZMP. 

Na ustabilizowanie sytuacj' 
łej „armii bez oficerów" po­
trzeba .bylo Komendzie Cho­
l"ągwi aż 4 lata. 

Prze.z owe 4 lata zdolamo 
przeszkolić nową kadrę dru­
żynowYch. Obecnie 80 pro­
cent drużynorwych to uc·znio­
wie szkól średnich, posiada­
jący duży staż w oTganizacji. 
Pozostałe 20 procent stanowią 
młodzi nauczyciele, którzy 
prowadzą drużyny na terenie 
1S<woich szkól. 

Gdy uporano się z klopota­
mi kadrowymi, nastąpil dy­
:na.miczny wzrost szeregów -
łiwierdzą w Komendzie, po­
dając jako wska:imik, że od 
ubiegłe~ do obecnego rokn 
orga.ni~~c.ja powięk.-nyla .~ię o 
3 t~·5iące n1J1wych harcerzy. Z 

kolei szybki wzrost wytwo­
rzył nowe trudności ka':lrowe. 
Aktualnie pracują w Lod1z~ 
362 drużyny harcerzy, harce­
rek i zuchów, by jed,nak. przy 
ka.żdej szkole podstawowej 
powstał tego rodzaju „kom­
plet" drużyn, trzeba p'Jod.woić 
ich obecną liczbę. 

Spójrzmy jednak na sprawę 
od inne.i strony. Oto przykład: 
Szkoła Podstawowa nr 46 ma po 
nad 400 uczniów. Istnieje tu tyl­
ko drużyna ha1·cerck, licząca 
około 50 dziewcząt. Drużyna jest 
nie,~ticlka liczc,bnie, mimo że _od 
2 lat prowadzi ją doskonaly m­
struktor - p. Wiesława Matczak, 
tute.isza nauczycielka. Podobnie 
.!est w wielu innych szkołach. 

JaS11e więc, że o.prawa ka­
dry, choć ważna, bynajmniej 
nie wyczerpuje trudności w 
roZJWoju h&ce.rstwa. 

„NIESPRECYZOWANY" 
OPIEKUN 

Przyjęło się w ciągu o.s.tat­
nich la·t, że harcwze powinni 
mieć opiekuna, wytypowane­
go z g;I"OQ"J.a nauczycieli. Trud­
no znaleźć coś mniej &precy­
zowa.nego, określonego prze­
pisami czy zwyczajem, niż 

owa imstytucja opiekuna. 
Czy opiekun ma czuwać 

nad jedną drużyną, czy też 

nad wszystkimi trzema, je!§li 
tyle ich jest w szkole? Czy 
jeśli jedną z trzech drużyn 
na terenie .szkoły prowadz". 
osobiście inny nau.ezyciel, to 
dla pozo&talych dwóch op'.e­
kun jest potrzebny? Jal~i ma 
być stosunek opiekuna do dru 
żyno·weg-0, który prze„~vaż1.:.ie 
jest uczni.em klas lice,,lnych 
iin.nej szkoly? 

Opiekunowie nie mają do dziś 
z tytułu swojej pracy żadnej 
zui:i.ki godzin czy dodatkowego 
wynagrodzenia, gdy chcą uczest­
niczyć '\V obozie 1etnim, muszą. 
jeszcze dopłacać za wyżywienie. 
Aktualnie dalo się naliczyć w 
Lodzi l:i2 opiekunów. ale nad ilo 
ma. drużynami rozci"gają. piecz~ 
i co włnśchvie robią - nie spo­
sób stwierdzić. 

Z XXX MTP 

stoisko urządzeń elektrycznych w pawilonie Chitłskiej Republi­
ki Ludowej. 

CAF - fot . Szyperko 

Komenda Chocągwi orga·ni­
zowala już dla opiekunów ko­
lejne trzy tzw. „kurook-0nfe­
ren.cje". Przy tej okazji nie­
trudno było spostreec, że każ­
do<azowo niemal daną szkołę 
reprezentowa.l ktoś m.ny z na­
uczycieli. Ha.rcerstwo z racil 
swojej strUJktury organizacyj­
nej jest „.przypi.s.a.n.e" do szlrn 
J:y, jego zadainia wychowaw­
cze w dużej mierze pokry­
wają się z linią szkoły, ale 
przecież je.st harcerstw'> jed­
nocześnie organi.zmem. zupel­
nie odrębnym. PotJ:zebny Jest 
łąc'Znik, bez łączników front 
.się rozłazi. 

Pewien· nauczyciel powiada do 
„ś,vieżo upieczonego" harce1·za, 
który źle się zachowuje na lek­
cji: „ To tak, to \V harce1:stwi e 
tego cię uczą ... ?". Nauczyciel za 
pomina, że to nie harcerstwo, 
lecz właśnie on od pierwszej kla 
sy jest wychowawcą tego ucz­
nia. Chłopak wypisuje się z dru 
żyny, kto go weźmie 'v obron~? 
Jakże to typowy przykład. Gdzie 
indziej opiekun w transie na~­
~ofllwości sam zwołuje zbiórki, 
pomija „obcego" drużynoi.vego 
(na szczęście wypadek coraz 
rzadszy). 

Opiekunowie, to p.rzewazm~ 

nauczyciele w wietku la~ dwn 
dz.ie.stu lub nieco tylkn wię­
cej, 1"tórzy mieli tego pecha, 
że w czasie kiedy .sami nie­
dawno by1i uczniami, hsrcer­
stwo w dzisiejszej form e nce 
ist.niało. 

„W przedłużeniu" WiE'C 
szkolenia drużynowych, po-
1'rzebne jest również, i to na­
tychmiaSJt, pr:zygotowan'.e do 
pracy opiekunów. Nie oJ rze­
czy będzie też pomyś•leć o u­
normowaniu sora.w mater;al· 
nych, nad czym podobno Mi­
nisterstwo Oświaty zaczęło już 
pra.cować. Trudno jedn ~k po­
wiedzieć, jak długo poczeka­
my na decyzje. 

„KŁOPOTY NA POżNIEJ" 

Czę.sty to przy.pade.k, kiecl) 
drużyina umówi się w n.:edzie­
lę na zbiórkę w szkole, a 
woźny nie wpuści harce.:z.y. 
bo niszczą podlogi . Zdarza 
się to na.wet mimo kilkak,ro\­
nego U2lgad.nia.nia zbiórki z 
kierownictwem sZikoły. Spece 
od pracy w ha.rcerstwie są 
z.dania, że no·we budynki &zkoI 
ne należy planować w tęn 
flpo . .,.ób, by wydzielać izbę 
harcerską z wl:asnym wejś­
ciem od ulicy. Cóż tu jedna~ 
mówić o przyszłości, kied.Y 
dziś polowa ,szkól nie ma izb 
ha~·cerskich. Wiadomo - cia­
IS'nota. Ąle dobra wola i na 
ciasnot~ znajduje leka.rstwo. 

Nie.'3<tety, niektórzy kierow­
nicy szkól rozumują tai<: „je­
śli harcerstwo nie włącza się 
w waJ.kę o wyniki nauczania, 
to my nie mamy wobec nie­
go obowiązków". A korzyści 
dla pracy społecznej mb<lzie­
ży, a przyklad zwartej grupy 
harcer.o1kiej dla innych ucz­
niów, a utrzymywanie po­
rządku w s,zkole? Niestety, te 
korzyści nie zawsze darlzą stę 
ująć w stopnie. 

Nie ma w tej chwili żad­
nych zasadniczych kontrowe·r­
.sji między .s.zikolą i ha.rcer­
stwem. Na pDdsta.wie ob.se.r­
wacji, znaj.dując zre.s.zLą po-

twierdzeni.e swoich opinii w 
Kuratorium, mOOeiny stwier­
dz:ić, że utrudnienia. powstają 
z p1>wodu 1>bojętności lub nie­
doceniania wagi „sprawy har­
cerskfoj" przez kierowniclwa 
szkól. W szkolach, gdz·e pa-
nuje zrozumienie, harce·rze 
mają do dyspozycji własny 
kądk, boisko sizko·lne, korzy­
stają z pomocy w organizo­
WaJ!lych przez nich wyciecz­
kach, istnieją 1am kola przy­
jaciól harcerzy it.p. (No:abcne 
warto powiedzieć, że więk-
szość komitetów rodzlci<:!-
.s.!<ich, przy których iSt.rl eją 
kola, opodatkowala się na te­
goroczną akcję obozów let­
nich). 

* * * 
Beziwzględnie, cie.nie n<1 

współrracy harcerstwa 1 .szko­
ły, nie są jedyną przyczyną, 
slabe.go rozwoju liczE>bnego 
harcerstwa. Można już dzi~ 
- na przyklad - zauważyć. 
że przeciążenie ucznia le}:cja­
mi odciąga od drużyny wiek 
mniej zdolnych dzieci, które 
muszą więcej cza.su poświę­

cać na naukę. To i p·~Jobnc 
.<iprawy .s.tanowią jedna.k „klo­
poty na póżruej", kiedy omó­
wione 'wyżej kwestie zostaną 
już rozwiązane z pomyślnym 
ekurtkiem. 

.JULIAN DRYSZ 

Przed wyjazdem na urlop 
Uwaga, Czytelnicy 
dzienników 
łódzkich 

Dyrekcja P.U.P.iK. „Ruch" w 
Lodzi wprowa<.lza wzorem lat 
ubiegłych tz'''· p1·enun1crat~ 
wczasową na dzienniki lódzklc. 
J{ażcly czytelnik nDzicnnika Lódz 
kiego", „Głosu Robotniczego0 i 
„Expresu Uustro,van ego'' udają­
cy się na ":czasy Jub letnisko, 
m{)żc zamówh: v.t na j bliższej pla­
cówce ,.Ruchu" na tere1fłe Łodzi 
i województwa 'vyże,i wym. 
dzienniki na dowolny okres ze 
zleceniem wysyłki na adres do· 
kąd wyjeżdża. 

Zamawiający prenumeratę 
wczasov„ą nie ponoszą żadnych 

dodatkowych kosztów. Oplata· 
wylićzona jest wg. częstotliwości 
ukazywania się dziennika i po 
normalnej cenie o,so zł za 1 
egz. Przedpłaty przyjmuj•\ I u­
dzielają bliższych informacji . ni­
że.i wymienione placówki „Ru· 
chuh na terenie Łodzh 
m Dyrekcja P.U.P. i K •. ,Ruch" 

r,odź, ul. Roosevelta 17, tel. Nr 
:J51-11.6, 

• Oddział „Ruch", Lóclz-Po­
łtuu1io, ul. Piotl'l.rnwska Nr 240, 
tel . 474·70, 

• Oddział „Ruch", Lódź·Sród 
n"AAC1:1cic., ul. Zan1enhofa Nr 21, 
t~I. 270·10, 

• Oddział „Ruch", Lódż·Pól­
noe, Plac Kościelny 4, tel. 540·57, 

oraz wszystkie placówki „Ru­
chu" na terenie województwa. 
Zamó,vienia należy zgłaszać w 
oddziałach „Ruchu'~ na terenie 
miasta Lodzi przynajmniej na 3 
dni - przed wyjazdem, a w pla­
cówkach na terenie wojewódz· 
twa na 5 dni przed okresem rc­
aJlzac~ii. Prenumerata wczaso"ra 
zostaje w-pro 1i\'adzona ~ezonowo 
na cal;y okres letni, poczynając 
od 1niesiąca czerwca do wrześ­
nia o.r. 

N 
a.s·ie „letnie" spotkania 
przy NTU 303-04 maja, du 
że wzięcie wśród Czytelni 

ków. JCISU"Ze rm potwierd!ziln 
się to w ubiegłym tygodniu, 
gdy lderownik Oddziału PT'f-K 
w Lodzi - IRENA KltZYW­
DZINSKA odpowiedziała. w 
przecią,gu pó!tornj g<>dziny aż 
na 36 pytań. 

Podczas lego s1>otkania. Czy­
telnicy zdobyli sporo cennych 
w sezonie informacji. Szcz.egól 
nie dużo osób pytało o mo­
żliwość sobcHnio-niedziclnyrh 
wyjazdów z Lodzi na wee­
kend. 

Oto niektóre ro,zmCJwy. 

* * * 
- Tu Ir.en.a Krzywdziń•0ika· ... 
- .Ta.kie są możliwości wy-

jazdu na weekend niedzielny? 
- Od 24 czerwca będzi-e 

czy:nmy jedyny, ni€lo;:•tety, w t.ej 
chwili nasz ośrodek w.s·eken­
ao.wy w T-eofiJ.owie. Nocleg -
w do-mku campingowym, mo­
żna też zapewnić oob'e wyży­
wienie, kc.s.ztować będzrt·e 30-
35 zl d zii enin ie. J eże1i za.po•tr7.e 
oowa.nie będzie dlllŻe, to dosila 
wimy na.mioty. 

- A .iaka .jest cena. za jed­
ną d<>bę i jaki dojazd? 

- Wyn.ajęci-e drwuo,51nbo.we;o.o 
domku campingiowego ko.s:ztu­
j.e 28 zł 111a dobę, jeśli je.«t 
j.es•zcze trnecia osoba - to do 
datkc•wo 7 zl. Doja11d do Te­
ofilowa au.t·ohL'l!':>Bm. 

- Czy w Lodzi p<>wstanie 
schronisko turystyczne? 

- W tej 5-latce nie. Ma być 
wybudo-1.vane dopiero w przy­
szłym 5-l·~du. 

* * • 
- l\:iedy będą sprzedawane 

książeczki „Aut1JoSt-0pu "? Czy 
można kupić książecmę rów­
nież dli\ znajomego? 

Nie. tylko dla. siebie. 
Sp.rzedaż :książecze'k ro.zpoczę­
Ja się W bm. w godz. 12-1'1 
w MDK od ul. Traugutta. 

* * * 
- Ćzy jest możliwość zorga 

nizowania. wycieczki sz){o·lnej 
jeszcze w czerwcu? 

- Mamy ju.ż dutŻ.o zgkxsref1. 
ale ponieważ otrzymamy auto 
ka.r od Kom.ii-etu Prreci v..-alko 
holow-2go - to chyba będzj,e 
reaLn12. 

* * - .Takie korz.,·ści da.je człon 
kostwo PTT-IC? 

- Zniżki w &chroni.sikach, 
pie.rVv1 =-r~·8ń...c;it\vo w uzv,:ikaniu 
wcza.s.ów tu.r-~;.sty-czn:rch; możli 
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l U 
d dłuższego cza.su pra.sa. przyno- d.iowe.i i pra.sowe.i, miały one ży·wol 

si wiadomości o przygotowywa- motyl.i. i dzisia.i mało już ]eto o nich 
nym w Sopocie Międzynarodo- pamięta; chara.Jcte1·ystyczn.e pl'ZJJ tym, 

u:ym Festiwa,/u Piosenki. Jak w1111ilca że znaczni.e clluższy żywo-t miały po-
z naplyu:a}qcych zgłoszeń - zaintere- dobne piosenki z okresu pl'zedwo.ien-
sowanic festiwal.em jest bard.w duże. IH'(JO. Nie ma dzisiaj prawi.e obozu 
Polska wystąpi na festiwalu z najlep·· letniego, czy wycie-cz/ci najmlodS?ego 
s.:ymi. 1.cybrn11ymi ·dr.ngą pows.wchne- ni.e pamiętającego przedeż lat 
go plebiscytu, piosenkami. Wykonaw- przedwojennych - pokolenia, kt&1·e 
ców także mamy niezłych: nazwiska b11 1vie śpiewały piosenki .,Morze, na-
Slawy Przybylski.ej, 11'.eny Santor czy sze morze" - a któr.ej slo~ dawno 
Ludmiły Ja,kubc.w./c mówią za siebie. 
Do te.i chwil1i nnplynęly zglos2enia z 
20 pa1istw. F'e•st i.w-0l sopocki zgro11u1-
dzi plejadę popularnych gwiazd pio­
senki z calego niemal świa.la, a. nam 
da okaZ.ICl do Porównania poziomu 
polskiego piose·nkar&twa z piosenlwr­

Zbyt ,,udziwnione'' -
stwi;; m światowym. 

za bardzo „fachowe", 

kę monopolu - wszystkie rekordy bi­
ją pod tym względem Wlo·si, gdziR 
ulica tworzy piosenkę i ulica ją śpi.e­
wa, a. stąd d-opiero trafi.a ona do ra­
dia. fi./mu, telewizji. 

Wy.daje się, że najnowsza. polska 
twórczość piosenkarska ma zbyt eli­
tarny i .. fachowy" charakter. że jest 
.? by·t „udziwniona", n.astawim1a na po­
szuloiwania twórcze, na. kompozyc.ię i 
-instrumenta.cję, a przez to z góry 

niemelodyjne 

O rehabilitac1ę piosenki 
.iuz straci.ly :iakąlwlwiek aktu,alność. skaza,na na sale koncertowe. zawodo-
Dluao<trwalą k.al"ierę mają t.alcżc pio- we ol'lciestry, wąski lcrqg odb-iorców. 
scnki wojenne i partyzanckie. W c.zym Poprawna i:wd względem kompozycyj-
tkwi ta i.eh popularność? W walornch 11ym - nie odpowiada. zamówieniu 

maeh 2U! pioservki z uporem godnym 
lepszej sprawy. Po-dobnie zresztą czy­
nią wytwórni.e płyt gramofonowych; 
11.i.e odstępuje od tej inetody telewizja. 
Gdy w wydawnktwach książkowych 
panuje surowa selel;cja. gdy na szpal­
ty czasopism bit.eraclcich rzacllco tcciś­
nie się miernot-a - tu pali się u:iecz­
ni.e zielone świa.tlo . tutaj uwili sobie 
aniazdlw „mJJnopoliści", którzy gdzie 
indzi.ej nie mieltby nic do pou:iedz.e­
nia. 

W te.i sytuacj'i. n~e,prędlw narodzi 
.~ię dobra, popularna piosenka, lctórn 
trafi „ pod strzechy". Pfosenka. która ł 
z pr2yj-emnością będą wszycy śpiewać 
i lctóra stanie się dobrym lowar.zy­
szem prncy i zabawy. Trudno w te.1 
syttiac)i. ·ro.zśp!ewać nas.z nad.er opor­
ny pod tym względem naród. 

Z bliża się s.e:on turystyczny. C?lf 
znowu jak Polska długa. i sze­

roka, od Międzyzdrojów po Kar-
paty i od Bugu po Odrę i Nysę. ma 
brzm.ie ć nie:1rni~1·telne „M-or.?e, 11os:e 
inorze" i ,.Choć b1;r.za huczy wkoło 
na•s" ? Czy znowit ma święoi.ć 1.1·iu111 f!J 
tylko „Ci.erwonu pa.s" i „Szla dzie­
weczka do la.s-e-czka"? 

Od wielu już lat w różnych krajach 
organi:wwane .<ą ta.kie publi.cz-n.e ple­
biscyty i .festiwal.e - z doskonałym 
;;;res.:tą wyniki.em. Przodują w nich 
oczywiści.e W/o-chy. I mógłby kto.~ po­
u:iedzieć: gdzie nam do Wioch? Wlo.<i 
sa narodem 11iez1cykle mu2y!cal11ym. u 
nich piosenka ma prawo obywatel· 
stwa .. Lr>s nie obclar.zyl na.• natrnniast 
;;;bytnim ::ami/owa.niem do śpiewu: pod 
tym w.zględ.em ustępujemy n-0wd na­
szym najlJ/iższ1.11n sąsin.dom: Ro1Ja-
1101n i Ukrailicom, Czechom i Niem-

muzyczno-wo./wlnych? Cliy·ba nie. W spolecznemn. Melodie, które siyszy sią 
podkład.<ie emoc1onalnym? I on nie n·iema·l cod.zi.e nni.e w Polskim Radio. Sło·wa te dedykuj.emy 1~/e t11lho 
tłumaczy ws.zystkiego. Są to po pro- budzą wzrus.zenie rami.on. - spl:1w-0jq szym poe•tom, muzykom, 11 a.su?mu 

com. 

Ale w/a.śnie tuta.j tkwi sedno pro­
blemu. 

~tu vi-0senki bezpreoie·ns.101wlne. a więc one po sl1tch.aczu. jale wodn po szy- dio, na·szym prncl.uc.entom płyt. 
dobre. Łatwo wpa&jące w ucllo. a bi.e . Malo kto zna 11azwislca aut-OTów tylko orgC1>ni.zatorom. festi-u:ali piosen-
więc c /1 wytli we. Cieka,we prz11 tym, słów: l~ry)ą się oni za vm·awanem ki. a-le także ·naszym na.uczycie/am 
że l.wórcami ich m.e'odii nie sq wca/p nielodi.i, zbijają,c zresztą szybko pn- Może zna.idzie się co.~ w 1·epertuarze 

Prze.z długi c:as byliśmy karmien• wybitni lcomp?.zytorzy, twórca.mi słów każn,e fmiuny. Trzeba pr.zy znać, że po.fskich piosenek. godn.eao s21'0inych 
plosenk<Jmi masowymi, które - p1·.z11 - często średni poe-ci. Polsk.i.e Radio wypo-wied.z iało j11ż wal- le.kcii śpiewu, których - niesie.ty -
caiej ideologicznej słuszności - port zdarza się. że 11.ajpopularniejszn kę szmil"ze piosenkarski.ej, ale wyni- bra,k tv programach s:lwlnych? Jltfo'::? 
względem muzycznym Pozostawiali! piosenlca jest two·rem na wslcml lców na razie nie wi·dać. Z jednej p&o•s-e nka. dacz.eka się swo}ej reliabili-

ł wiele do źucz.enia. i nie moal.11 sie ama.~orskim. Nie mamy zresztą st•·on.u oglasza się różn.e konkursy na tacji? 
ł przyjąć. Mimo pof~żn.ej kampanii 1·a- >Ut taką naprawdę a.nwtorską piosen- pio·&e111kę, z drugi.ej ·nndajc w progrn- LESZEK GOLIŃSKI 
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* * * Chciałbym indywidualnie 
wędrować wzdłuż nabrzeża. 
Bałtyku po dowolnie obranych 
miejscowościach.. 

- To joe«t mo·ż.liwe. Otrzy­
ma pan u nas ta.looy, k""tóre 
późni-ej można zreahrować w 
dQ·W-Olnvm s.chrond.•.ku. 

„ * * * 
- Słyszałam, że mają być 

sprzedawane turystyczne bile­
ty autC>busowc, dwutygodnio­
we czy miesięczne, na. ws~·st­
kie trasy w Polsce. Podobno 
miały być one rozprowadzane 
przez PTT-1\:. 

- Owszem, byla ta.ka n.otat 
ka w prasie, aloe do tej po.ry 
PKS nas, niestety, jeszc:re rue 
zawiadomiła k1•edy to będzie 
aktualne. PrZJ'"Pt~szczam jed­
na.k, że od I li,pca br. 

* * * Cz~· są. jeszcze sk!erawa-
nie na, wczasy turystyczne i ji. 
kic są warunki ich otrzyma­
nia? 

- Posiadamy już niewielką 
ilość ski·erow:i.ń, wiec rad.1"-4'; 
.się poi;pies.zyć (PTT-K, ul. 
Pipt.rkc•w.s.ka 70). Wa.i-1.mtki·em 
otrzvma.nia .ski·erowania je._<;ot 
przymileż.ność do związków za 
wodowych i PTT-K. 

* * * - A czy są jakieś wcza.sy 
osiadłe PTT-K'? 

- Tak, al·e tylko w Strze­
.sze Akademickiej w Karkono 
.~zach i w Buk.owi.nie Tat.rzań 
ski-ej. Oplata za tu.mus 14-dmo 
wy wyno·.s.i 900 zt. na wa.run­
kacJ- ulgowych dla czl.on.ków 
i;w. za.w. - 410 zl. 

* * * - Gdzie można spędzić u~ 
lo-p w schroni.,.kach PTT-K? 

- W mijr<iżnorcdni·ej.sz~·ch 
mie.i"cow-ci-ściach - na.d j-ezi.o­
rami, m<i-~zn.m 1 w górach. 

·k :{- * 
- Chcę .iech?c' na. wcza,s:v 

ka.iakowc, a.le nie mam karty 
pływackiil.i. 

- Nie~it·::ty, mu~,i oan 't'laj­
p-i-erw zdać egzamin z pływa~· 
nia.. 

"' * • Jest powiedziane, że a.by 
otrzyma.ć ksią:i:eci,ke a.u!o5tn~ 
pu, trz1'ba mieć wnfacone Wll 
zł na kslP.żeczkę PKO i tn w 
r.z!et>ecl• rat~rh. Czy te raty 
są konie<:zne? 

* * * - Je-Sli pieniądze nle :rosta­
ły wpłacone do 31 marca. to 
t.e 4 r>aty - w m.-.śl in.strUJkcj1 
- .są ntee.tety kouuecz1~·2. 

(gręb.) 

Już w grudniu 

Rocznik polityczny 
i gospodarczy 1961 

W grudniu br. nakładem Pań• 
stwowego \.Vydawnictwa Ekono­
micznego ukaże się .. Rocznik PO 
lityczny i Gospodarczy 1961". Za 
wierać on będzie szereg aktual­
n;i•ch i cielrnwvch wlaclomoscl 
n1. in. informacje o \.vyni1~ach 
spisu ludności z 19fiO r., ocene 
w:vlrnnania planu 5-letnieg':l. omó 
w!enie podstaw zamierzonej re­
forn1v szJ{olnict,~.'a. arlykuty \VY• 
bitnych naukowców o osiąęnie­
ciach nauld polskiej. l<ronikę Ty 
siaclecia. Ponadto .. Rocznik'" za­
WiPrać b<:dzie wyl<az ministerstw 
i urzędó'v centraln~.Th. nazYvir.ka 
no,vo \\'Ybranych oos1ó\v na Sej1n.; 
adrec;y p1acóv:ek dyplomRt:,1c7.­
nvch w Polsce oraz polskich pla 
có\vek za e-ranica. san?:irn:v. że. 
„Rocrnll< 1961 '" okaże się bardzo 
przydatny dla prakt:VkÓ'V . ze 
'"'!=:.Zystkich dziedzin naszego 7-'-"­
cta. OrtJ 
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----·---------- Z wizyłQ na Dołach 
Ze świata 

filmu 

kin polskie~ 

1 Czy zdążą ••• ? 
DO 22 LIPCA POZOS'L-\LO JUŻ TYLKO NIBCALE PÓL­

TORA 1\UESJĄCA. JAK POS'I ĘPUJĄ PRACE NA DOLACH, 
CZY LODZ W TERMINIE BĘDZIE SIĘ MOGLA POSZCZY­
CIC PIĘRNYM OSIEDLEM? 

G 
dy przybyliśmy z wl.zytą 
na teren budowy osie­
dla, oddawano \\'łaś.nie 

tłumaczy jeden z robotników. 
Później ro'Lmawiamy z kie­

rownikiem robót „Pokoju". 
Oczywiście - „trudności o-
biektywne". A przy Gka,zj! 
wychod·zi na jaw, że n!e o­

lewacyjnych nie do.p'.sak:, 
przee miesiąc nic nie robilo, 
a teraz musimy stawać n« 
głowie, by choć w cu:ś<:i Gd­
robić zaległości" - oto co l'·ą­
dzą sami pracownicy LPBM -
Wschód. Mamy na.dzie.<;. że 
najbliżs,za KSR zajmie &tano­
wis.ko wobec takiego po<leH­
cia do podjętych zobowiązań. 

JERZY GRĘBOWSKI 

do użytku kolejny budynek -
jed.n.opiętrowe pomalowane na 
blę.kitno-lvemowo przeaszkolc 
prt.y zbiegu ulic E. Plater i rientuje &i() on nawet 1 nic ---------------­
Brackiej. Dzieci będą mialy 
na pewno z niego pociechę: 

uważa za .pożądane woedzieć, 
kto powinien w sklepach wy­
konać instalacje. Czyżby cier­
pliwość DBOR byla n:epne­
brana? DJa.e7~iO czekit tak 
długo za.miast inneniu przed­
sięblocstwu prr.ekaizać zlece­
nie'? 

W centrum osiedla na ul. 

Uroczysta wieczornica 
Dziś o godz. i:;,~O w świetlicy 

przy ul. Krzyżowe.i 315 odbędzie 
się \Ą.'ieczornica poświęcona 20 
rocznicy napadu faszystowskiego 
na ZSRR. 

Referat okolicznościowy wyglo 
si n1jr. z. Kwiatko\VSki. 

w części arty5tycznej wystąpią 
aktorzy scen łódzkich. 

Przed 50-leciem 

TZWS 

; 

-
8 Wełna 
8 Jedwab 
O Celofan 

9 CS2 
rocznie 

na miliard 
7łołych 

~ 

wioski film „Czlo­
wi.e<k. ze slomy", w którym 
głóieną rolę Twbiecq kreuje 
Lucia dell.a Noce. 

przes.tronne sale, duży plac 
zabawowy. Tylko park;ety tu 
1 ówdzie już solidnie zabru­
dzone; to szczególny problem 
na.;.zego nowego budown:ctw~t 
- zanim ostatecznie opuszczą 
wzniesiony budyneik: robotni­
cy, zanim przejdą w.szy.9tkie 
komisje odbioru, już parkiet 
wygląda jakby nJgdy n;e był 

cyklLnowa·ny. 
Niedaleko ul. Środkowej na 

E. Plater w nowym bloku 
nr 72 brygada ze Sp-ni Re­
montowo-Budowlanej „Pokój" 
już trzy miesiące urządza 
cztery &klepy. Za.glądamy do 
wnętrza - w3•gla,.da ta.k, jak­
by d0•1>iero WC7'(}raj przystą­

piono do robót. 

środkowej, 12 robotników u­
rządza tereny zielone. Jak na 
tak skromne siły - pracy jes, 
tu aż do .przyszlej wie.siny. Po­
dobno w naj•bliższych dnia~h 
mają się pojawić llc,zn;ejsze 
brygady, cieka.we ozy z".!ążą.„ 

Młodzież Łodzi i Słupska 
~~= dotrłymała słowa 

Toma.~:::mcslde Zakłady Wló 
lcicri S:tucznych produkują 
sztuczną wdnę tzw. „argo­
n<{', jedwab włókienniczy, 
jedwab kordowy (do produk­
cji opon). ....................................... , .......... 

„Samotny . statek" 
w Teatrze Zydowskim 

Teatr żydowski występuje w 
w dniu 24 bm. z prapremierą 
sztuki Mojżesza Dlużnowsklcgo 
p.t. „Samotny statek". . 
Jest to sztuKa osnuta na kanwie 
tematyki okupacyjnej ... Auto_r 
akcję nowe.I sztuki un11eJscow1ł 
na statku francuskim, Jctóry w 
roku rnn opuszcza port w Po­
łudniowej Ft·nnc,ii, wioząc ucie­
kinierów życlowsl<ich z różnych 
krajów Europy. 

Perypetie statku, przeżycia pa­
sażerów, którym g1·ozi zatopie­
nie przez niemiecką łódź pod­
wodną, stanowią treść sztuki. 
Inscenizowała sztukę Ida Ka­

mińska, oprawę sceniczną pro­
jektował Marian Stańczak. u­
dział w przedstawieniu bierze ca 
ly zespól. 

Premiera sztul<I zbiega się z ju 
blleuszem 40-lecia scenicznej 
rtzialalności Mariana Melmana, 
grającego w „samotn:vm statku" 
rolę kapitana uciekinierów. 

Za malo nas tu je.st. Już 
jak możemy, ta1k robimy 

Harcersk~ akcja 
,,Ht\L1'.-·6ł„ 

Wzorem roku ubiegłego Ko­
menda Chorągwi Lódzkiej ZHP 
wspólnie z Kuratorjum Okn;gu 
Szkolnego o:·ganizuje nieodplat­
ną al<cję letnią dla dzieci i mia 
dzieży pozostających w mieście. 
Chętni mogq zasięgnąć infor­

macji w Komendzie Chor11gwi 
Łódzkiej przy ul. Gdańskiej 165 
w poniedzlalk1 (w godz. od 17-
18), środy (od 18 do 19) oraz w 
piątki w godz. od 17 do 18. Zaś 
od 24 czerwca we wszystkie dni 
powszednle w godz. od 17-18. 

Wszystkich pozostających w 
Lodzi podczas wakacji zaprasza­
my do wzięcia udzialu w akcji 
pod hasłem „Harcerskie Lato" -
1961. 

O letnim programie TV 
o telewizji duże mówi slę i 

dna.. Toteż i mu postamowiliśmy 
teln.Uww z jednym, zasa4niczym 
jej programie. 

WANDA BEDNAREK 
ul. Tkacka 9 

Ja uważam, że program letni 
telewizji jest bardzo slaby. Na­
wet ostatnia „I<Obra" zupełnie 
mi się nie podobała. A przecież 
właśnie w letnim sezonie powin 
niśmy otrzymywać dobre pro­
gramy rozrywkowe. Również 
ostatni ;,Kabaret starszych pa­
nów" nie byt nadzwyczajny1 a 
w dodatku powtórzony. W okre 
sie letnim, kiedy aktorzy z lódz 
kich teatrów wyjeżdżają na ur­
lopy właśnie w telewizji powin 
niśmy oglądać więcej sztuk te­
atralnych oraz dobrych filmów. 
Niestety ostatnio oglądane prze 
ze mnie filmy nie są wielkimi 
arcydziełami. Program „Wszyst 
kie dni tygodnia" jest okropny. 
To są po prostu manekiny sto­
jące przecl kamerą, l<tóre nie 
potrafią nawiązać korHaktu z 
tcle\vldzami. Ja rozumię. że tre 
ma, ale ostatecznie gdy ktoś wy 
stępuje przed kamerą telewizyj 
ną to przecie?. powinien odpo­
w:iednto się przygotować. .Jed­
nakże poz;i kilkoma osolJami, 
autorzy występujący w progra­
mie „"\\Tszystkie dni tygodnia" 
nie potrafią zainteresować tele­
widza. 

Towarzystwo 
Op:eki nad Zwierzętami 
zawiadamia ..• 

Towarzystwo Opield nad Zwie 
rzętami zawiadamia swych 
cz:łonkó,v, że 2:? bm. o godz. 18 
w Lodzkim Domu Kultury (ul. 
Traugutta 18), odbQrtzle slę wal­
ne zebranie sprłlWOzdawczo-wy­

borcze. 

W Klubie MPiK 

„Podbój kosmosu" 
Dziś o go~. 19 w sali impre-

11oweJ Klubu MPiK (Piotrkowska 
H, I p,) p1·eiekcję Ilustrowaną 

przezroczami filmem koloro­
wym z cyklu „Stacje Międzypla­
netarne" wygłosi mgr. J. Jat­
"zak. 

pisze. Telewi-zja sta.~ słę mo· 
zwrócić sti: do naszych Czy­
pytanj,em: co sądzą o le·tnim 

JANINA BRZEZIŃSKA 
gospodyni domowa 

Najwymowniejszym przykła-
dem, że „ogórki" zbyt wcześnie 
wkroczyły do telewizji jest pro 
gram ubiegłej soboty. Najwię­
cej jeszcze pomyślano o dzie­
ciach i sportowcach. Audycja 
„Złote ręce" - bardzo dzieciom 
się podobala. Natomiast dla nas 
starszych, pozostał jedynie pro 
gram sportowy, stary film „Nikt 
nie '\.Vala", powtórka ,.Kabaretu 
starszych panów" i z Lodzi raz 
mowa o programie. Red. red.: 
Orlowski i Zdrojewski mówili 
jaki to ma być ten program te­
lewizyjny. Własnie jaki? Moim 
zdaniam telewizja nie powinna 
powtarzać s\vo1ch progra:nów. 
l 1lmy, które nie mają wer&ji 
po'> ki ej są caikow1cie dl.i po­
siadaczy telewizorów z nHllj'ln 
Picr.:.nem nie do przyJęcia. Na­
pisów \V ogóle nic można prze­
czytać. Natomiast przy !ilmach 
w \Versji polski<?j slyszyrrRy 1,)'1 
''o jednego lektora kobietę albo 
mężczyznę. Nie pomyślano do 
tej pory aby jednocześnie było 
d\l'Óch lektorów: kobieta i męż 
czyzna. V\'ówczas o wiele ła­
twiej telewidzom byłoby śledzić 
dialogi. 

Moin1 zdanien1 nie można w 
ogóle n1ówi1~ o letnin1 progra­
mie telewizji. Jest tylko pro­
gram gorszy od zimowego. 

KRYSTYNA KĘDRA 

ul. zachodnia 12a 

Sezon „ogórkowy" nie powi­
r.ien obejmować programu tale 
wizyjnego. A niestety w ostat­
nim okresie są takie dni. że na 
prawdę ni.- n'a co oglądać na 
szk.lanym ekranie. Mnie osobiś 
c:ie bardzo podobają się sztuki 
teatralne, natomiast f.ilmy są 
słabsze. Od cza!.>tl do czasu do_­
bra jest „Kobra". Również do­
bre są au,Jycje proI. Sawickie­
go „Paragraf i Lajka" oraz c1u­
dycje „Wszyscy jesteśmy sędzia 

mi". Progr'\m rozrywkowy - to 
rzecz gustu. Mnie najbardziej 
podoba się „Kabaret starszych 
panów". Nie lubię programów 
rozrywkowych z Lodzi. ani wy 
konawcy, ani też piosenki nie 
są - moim zdaniem - na od­
powiednim poziomie. Tak ogól­
nie mogę powiedzieć, że pro­
gram telewizyjny nie iest ani 
~zcz~gólnte zly, ani zbyt clobry. 
Powinien być jednak lepsz;r-. 

---------- ----------
4 DZIENNIK ŁÓDZKI u.r 144 (4530) 

U lica S!"odikowa. jes0t wla~-­
oiiwie jedną wielką ni·e­
spod'llia.nką. Tu znajduje 

się blok, którego jeden. konjec 
usytuowano - zgodnie z bię·d 
nym projektem - wysoko pv­
na<l poziomem uHcy. Tu plyną 
po nowej je.zdoi fekalia ze 
,,sila1woj.ki", której nie ma kt" 
choćby odg.rodzić plorem z 
prefabry;katów. Tu o nowy 
bllldynek opierają się trzy ko~ 
mórki ze .s;próchniale.go drze­
wa i nie ma siły, by ich użyt­
kownicy zechcieli pr-ze:nieść 
swe ,.skarby" - do poda.ro.wa­
nych im .piw1ni.c w budynku 
Tu wreszcie straszy - mając 
za tlo naprawdę ,piękny b101k 
- garaż-widmo. Z jego 1;kwi­
daicją &dinośne wla.dJze nie µ­
mie.ią S()bie poc.a.d'Dć już dru­
gi f()k. 
Jeśli te „hi.s<toryc.zoe budow­

le" szpecić będą .serce osiedla 
jeszcze na święto Lipcowe -
wiedzcie, że zawdz.ięczać to 
moina Wydz. G-Osipodall'k1 Ko­
munalnej nas.zego miasl<;1. Wy­
diziaJ: tel). ,s.pies.zy się na Do­
ła.eh powoli, na nara.dy 1'oor­
dyn.acyj:ne przysyła prze.d.sta­
widela, który na tema~ roz­

. bi·órek „nic nie wie", a wszel­
kie k.rytyki z niewinną miną 
odbija jak pi.!eczJl<ę. . 

Inaozej uczyni! pr,;ewodm­
czący Baiut, z. Stk.orskl: o­
biecał naszym Czy>telnikom 
przy NTU 303-Ó4, źe ul~ Prze· 
myslawa na 0,siedlu Doły zo-1 
.stanie uporządkowana l oto 
roboty tdą jiuż pełną parą. 
Podobnie je.Sot z drogami i 
chodniikami przy blokach 
to co w przeciągu mie.siąca 
rzrobilG tu MPRD, wzbudza 
podziw. 

- Sf\d'Jlę, 7Al osvedle będ..,;ie 
g()l-O·we na. 22 Hpca. - po•wie­
d!zial nil>m jedein z tynkarzy 
LPBM-3. - Ale nie.które ro­
boty są za.grM;one. DlaC)"Łego 
ocganilliuje się tylko nara.dy 

na. sz,cizeblu", a n.f.e zwoJa 
~ię KSR 'Il udn:ia.lem robotni­
ków z Dołów'? 

Przyda.la.by się na pewn·:1 
taka dyskusja z zal-Ogą i jej 
mobmzacja. Jak równ;eż 
temperatura wspótza·wodmc­
twa z LPBM-1, wyJrnnu!ącyrn 
Nowe Ro11l:icie. Obie .!>trony 
zadeklaro1waty gotowość, a da­
lej nic nie słychać.„ 

* * * 
N 

a skarpie przy ul. Stry-
kows1kiej obok Wojska 
Polskie~o tynkuje li blo-

ków uczestniczące w l:µco­
wym zobowiązaniu LPBM -
Ws-chód. Jak na razie, zrobi<>­
no 4 tys. z ok. 10 tys. m2 
tynków. A kiedy - malowo.­
nie, jak znaleźć później cza,, 
na urządzenie terenu'? 

Przed.siębiorstwo io pJ,kpik 
sipra \l.1ę . , 1Za mało ruszt-0\vań, 
a.le też k-ierownic.~wo a:ol.Jót e-

Blisko 20 szkól łódzkich utrzy­
muje ożywiony kontakt z mło­
dzieżą Ziem Zachodnich i Pół­
nocnych. Polega on na wymia­
nie do.świadcze1l poprzez liorcs­
pondencj<;, wycieczki oraz dro_b­
ne pa.e:1~cnty w postaci alhan-iO"w 
i cit:lotwvch \VVdawnictw, l'"l>ro.­
zuj~cyt:l• · histOri~ tych :ziem. 
Przykładem dobrej współpracy 
może tu być 123 Szkoła Podsta­
wowa im. Stefanii Sempołow­
skiej, która 2 lata temu zaini­
cjowala korespondencję z '!llo­
dzie;i:ą Słupska„ Ju~ po kilku 
n1iesiącach, na zaproszenie san10 
rządu kierownictwa szkoły Im. 
Stefanii Sempołowsł<iej, przyby­
ła clo J~odzl grupa mlodzież:v z 
Wybrzeża. Ten pierwszy, bezpo­
średni ltontakt zapoczątkował se 
rię wzajemnych wycieczek. W 
czerwcu ub. roku delegacja szko 
ły Im. Sempołowskiej udała si<; 
z rewizytą do Slupsl<a. Wtecly 
tef spisano wzajemną umowę o 
współpracy i wymianie doświad­
czeń. W terminie rocznym szko­
ła w Słupsku miał'I- zaprowadzić 
kronikę szkolna oraz przejąć for 
my pracy szkolv Im, St. Sempo­
łowskie.I, natomiast Lódż - W7.o­
rem Rzlrnly w Słupsku - :i:obo­
wiazała się urządzić sale śpiewu 
i pracowni<: geograficzną. 
Słupsk i Lódź dotrz:vmaly sło­

wa. Przekonała się o tym sama 
młodzież podczas wzai11:mn„·ch~ 
uroczych wycieczkowych wizyt. 

• • • ł 
Miło nam donidć, Iż natatnlo 

z Ziemią Sląską nawiązała k1m­
takt młodzież s łódzkich szkól: 
XIX Liceum lm. A. Mickiewicza 
oraz uczniowie szkól podstawo­
wych im. Józefa Lompy i Pow­
stańców Sląskich. 

10 czerwca SO-osobowa grupa 
uczennic i uczniów pod przewod 
nictwem mgr Karola Przesmyc­
kiego, wyjechała na SJąsk. W 
czasie 2-dniowej wycieczki - fi­
nansowanej przez TRZZ - ucz­
niowie poznali piękne zakątki 
Ziemi Sląsldej. Zwiedzając m. in. 
Kępno, Kluczbork, Oleśno i OP_O 
Je młodzież Szkoły im. Powstan­
ców Sląskich nawiązała stały 

Komisów 
• • coraz mn1e.1 

Okres zwiększającej się liczby 
kotnisów w naszy1n n1ieście na 
leży cto pn.eszłości. Był czas 
kiedy w Lodzi mieliśmy 21 ko­
misów. Dziś jest ich 17, a i z 
tej liczby 3 prze_znaczone są w 
najbli.ższym czasie do likwida­
cji. Jak się do,.viadujemy, ilość 
komisów ulegać będzie dalsze­
mu z.n1niejszanh1, aż do olcolo B. 
Stanie się to, i chyba słusznie, 
na korzyść punktów okazyjnej 
sprzeclaży z artykutami przece­
nionymi i niżej gatunkowymi, 
których w tej chwili jest nie­
spełna 40. 

Jeśli chodzi o komisy, wy.da­
je się, ze powinny one przesta 
wić się z handlu 11 ciuchami", 
które stają się. coraz mniej po 
pulari1e na sprzedaż ar1\jlkułów 
uzywanych, pochodzenia krajo­
wego. (k) 

Nie zawsze idzie ... 
jal~ ,,po maśle'~! 

Kochamy dzieci i staramy się 
o to aby mile spędzaly czas„. 
nie tylko z okazji „Dnia Dziec­
ka'· . Docenia to n1inister gospo­
d'1rkl komunalnej, kióry wydal 
zarządzenie, zalecające admini­
stracjom domów i wydziałom 
gospodarki komunalne) pomoc w 
realizacji inicjatywy społecznej 
przy organizowaniu placów za­
baw i świetlic dziecięcych w blo 
kach mieszkalnych. Zgodnie z 
t:vm zarządzeniem za.rządy bu­
dynków mies1>.kalnych winny 
przeprowadzać drobne remonty 
w lokalach w~·gospodarowanych 
na stryi:haeh, w przybudówkach 
itp. - słowem przystosować .le 
do potrzeb dzieci. Również ad­
ministracje budynków powinny 
pomagać w urządzaniu zieleń­
ców międz:vblokowych I placów. 

Towarzystwo Przyjaciół D2'ieci 
t wiele 1<0111itetów blokowych 
wielokrotnie występowały z ini­
cjatywą organizowania sposobem 

gospodarczym miejsc zabawy 
dla naszych milusir\skich. W ten 
sposób powstalo 14 świetlic TPD. 
Przy ut. Spornej 72 swietlica 
n1ieści się na strychu, a przy ul. 
Bojowników Get.ta 13 - w przy­
budówce. 

Nie zawsze ,jednak wszystko 
idzie jak ,,po maSle". Np. 1niesz­
kańcy ulicy Przybyszewskiego 86 
od dawna pragną urządL:ić Swie­
tlice na terenie bloków i od ro­
ku ·nie nloga uzyskać Zf!zwole­
nia DRN - Górna rnimo że znR­
leźli już odpowiednie pomiesz­
cr.enie. 
Sądzimy, że administracie do­

mów mieszkalnych, ZBM i sami 
mieszlrnńcy beda popierać ini­
cjat.ywę kót TPD i komitetów 
blokowych w większym stopniu 
niż do tej pory. Przecież reali­
zacja słu~znych zarzadzeń wtedy l 
jest mnżliwa, ,C"rłv spotyka gor~­
ce serca obywa tell, (k) 

kontakt z uczniami szkoły w 
Byczynie. Ponownie pt·zyjedzie 
tu ona przed 2~ lipca na milą 
m·oczystość oddania młodzieży 
Byczyna pi<;knej Szkoły Tysiąc­
lecia. 

Obok miłych wrnżeń do efek 
tów wycieczki należy pr.tede 
'\ł-szystkim zaliczyć zor,;;anizowa· 
nic w Szkole Podstawowej im. 
Powsta1~ców Sląsl<ich kola To­
warzystwa Rozwo,ju Ziem Za­
chodnich. 

(St) 

Zakłady są równri.d jedll­
nym vroducenl.em celofanu 
i dwusiarczku. węgla. (CS,). 

W bi'. we wrześniu będzie 

~ 
o·bchodzone 50-lecie istnienia 
zakładu. Rocznn warto:l.' 
produkcji wynosi okol<! 1 

I 
rnilia rda zl. 

NA ZDJĘCIU: Genowefa 
Pietruszka pracuje JJl'Z!J sor­
to·waniu jedwabiu w mot-i 
koch. 

; CAF - fot. Czarnogórski 

~"""""""" ........... ""'""''"""' 

Kliento'1Vi~~~ 
trzeba dogadzać 

GARMAŻERNIA - CZYLI PQIIRAWY GOTOWE, WZGLĘ­
DNIE POLFABRYKATY (FATALNA NAZWA) ZJAW!LA SIĘ 
NA RYNl{U JAKO EFEKT TROSKI NASZEGO HAXDLU 
O KOBIETĘ PRACUJĄCA I OSZCZĘDNOSC JEJ CZASU. 

Nie wiadomo ile k:ibiet 
pracujących kor.zysta z tego 
dobrodziejs~wa. Wiadomo jed · 
naik, że dla wieJu rodzin, 
.s,zczegó1nie większych, us.lug: 
te dostępne są w małym za­
kresie, bo ceny są slone. Do­
raźnie j okolicznościow'l moż­
na sobie na to pozwolić. ale 
na dł-uż.s.zą metę żaden budżr-t 

nie wytrzyma. Mimo wszyst­
ko garmażernia je.i;:t potrzebna. 
cieszy .się cora.z większym 
powodzeniem i .s.kle,py tego ty­
pu mają za.ws.ze dużo kl!e11-
tów. W 01kresie leLnim pew­
nie ich przybęd•zie, bo rozdzie­
lo1ne urlopami rodziny w .<;.po­
sób uproszcza.ny będą pro,va­
dzić g0.•.poda.r.solwo domowe. 

W lej sytuacji klientC1m 
trzeba szczególnie dogadzać. 
W tym celu dyrekcja PSS -
Wschód Oddział Gasl.ronomic:o 
ny zorganizowała pożyteczną 
imprez() szkoleniowo-dyskusyj­
ną dla kie.rowników sklepów 
garmażeryjnych i spożyw­
czvch które prowadzą leg.:• 
typu '.stoiska. ZademonstrOWd­
no wy.s.tawę gablot uwzględ­
niając ape-tyczno - esleLycznc. 
stronę eks.pozycji, mówiono o 
a:asadach przechowywania, po-· 
dawa1nia i rcklamowan;a po­
t,raw ws.ze1ltkiego typu. Degu.s.­
tacja byla punJ~tem wyjśeia 
do dyskusji na temat Jakośc. 
wyrobów. Wielu kierownlków 
zgłosiło uwagi na temo.t róż­
nic pomiędzy próbkami a to­
wa.rem dostarczanym d<> .skle­
pów. Sikoro więc produkc;a w 
tym roku ma wynieść 447 ton, 
to uwagi kierowników zgla­
sza.ne w imieniu własnym 

klientów t.rzeba po.traJ;~ować 
ba rdzo ,-;erio. 

Lep.s.zą jakość za.pewm wy­
robom garmażeryjnym, poza 
kontrolą technologiczną, sze­
reg no-wych ui"ządzeń technicz­
nych, w tym in.s.talacia Jaj 
chlodniczych w &kle.pach. Po­
za tym w opracowaniu je&~ 
nowa for-ma tzw. S•ler·okiej re­
klamacji, która klientowi ::IH 
do ręki po·ważną broń prze­
ciwko zlej jakości. Odpowie­
dzialność w postaci ponosze­
nia kosztów reklamacji spad-

O godz. 16 w KŁ -
Wrażenia 

nie na zaktad, a następnie na 
indywidualnych producei,tów. 

zt. 

Zaproszen:e 
na.„ ,,SO BOTKI'' 

W dniach 24-25 czerwca br. 
Zarząd Ocldzialu Wojskowego 
PrTK przy WAJU w Lodzi orga­
nizuje lódzlii zlot turystów na 
„Sobótl<i". Zlot odbedzie się nad 
Jeziorem Olcręt. klLow\cza. W 
programie gawr,<ly, występy STS 
„Verbum" (WAM) oraz konkurs 
na wlanr.k. 

In!ormacji lHlziela i zap;sy 
przyjmu,jc Wojsl<ow~· Odd•ia! 
PT'.l'K ul. Zródłowa 52 oraz lódz 
kł oddział PTTK ul. Piotrkow­
ska 10. '.l'c~min zgłoszeń upływ!' 
w dniu 22 bm. 

PLA..."!ZCZE z forn, któr~ 
przydadzą .o.i~ każdemu na 
desze.ze 1 sfo1y Piotr-

~ 
kow;-.;rn 15, Bi, 307, Naru­
towicza 9, Zgierf,ka 11, Pl. 
Wolności 6. ł 

:

MODNE ,<;uknie dam:<k;P :o:# 
clz1a<111ny - Narutow1c;:a 9, ł 
Pio!r:kqw~!<n R7. · ł 

PRAKTYCZNE w &ezonie 
leinim tkaniny lniane suk­
niow_e i koszulowe, :Juży 
wybor tkani1n ohrus.r;wych. 
obrusy, ręczniki dz:ecięce 
drukowa,ne oraz tkaninv 
pościelowe Nowomiej

0

-

~~1ka 1. 
CZó.LENI'l:A i ba.Joerynki dam 

&kle produkcji R<idomskic!i 
Zakla•dów Obuwia ek.<;.oo­
nowane na Targach K·ra­
Jowych i pokazach jako 
wzory. Każda para w in-· 
nym kolorze i wzorze. C-=­
na 261-310 zł P!o•r­
kow.~ka 4, 56, 161. Wo~.;.k:i 
Po·lskicgo bl. 14 (róg Ma­
rynarnkiej). 

USLUGI MHD 

b K POP RA WIU z po ytu w ongo prasowanie 
Wolnosci 6 

krawieckie i 
odzieży - l"l­
Piot.I'kowska 87, 

Kamilet Lód-ziki PZPR za- 142. ' 
wiP.d.amiia. P.ldyw padyjny oratZ R~PASACJA pof1czoch 
:llabnteoresowa.nych, że dziś 0 Piot!·kow~'<a 58. 
o geiłri:. 16 w sali KL PZPR POSZERZANIE obuwia p!I 
(Al. Kośi;iusziki 107 na parte- cenie obniżonej, tj. 3.50 zł 
rze) redaktoir „P()lityki" tow za parę - Plotrkrrwska 4.. 
Rysw,rd Kapuśc~ński podzlelt 56, 161, Woj<:.ka Po!.,kiego 
sią swymi wra.że,llJiami z DO- bi. 14. 2687-I< 
bytu w Kongo. l 

Wstęi.> wol1l3,, °'" ________ ,.__ ... „_ 
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APEL 
W związku z rozpoczęciem robót drog-owych 
na szeregu ulic miasta lodzi, Miejskie 

PRZEDSl~BIORSTWO ROBOT 
DROGOWYCH 

8AMOCHóD ;,Wanderer" ···----------
4-5-osobowy tanio sprze I 
dam. Niemirski, Więc-
lwwskiego 102 10303 G 

SPRZEDAŻ 
SA!WOCHOD „Wartburg" '------·---­
sprzedam. Stan idealny. 
Narutowicza 92 od godzi 
ny 10 10503 G 

RURCZAKI odchowane 
l<armazyny większą ilość 
sprzedam. Wiadomość te­
lefcn 451-63 10301 G 

~:iie~m~=e.- :;.;~:~; I no' z· NE I M AT E R I A... y I doktór Ziomkowski 18-19 1J 
Piotrkowska ~4. 10652-G 
Dr BIBERGA.L SpeĆjali-

sta chorób wenerycznych, WSPÓLNIKA (wspólpra DO U PŁYN N IE N IA 

LOKALE . 
APELUJE DO SPOŁECZENSTWA 
o zachowanie ostrożności 

TELEWIZOR .,Belweder" 
17 call sprzedam. Chojny 
Tuszyrisl<a 121 10397 G ----------
PIANINO krzyżowe fir­
my „Berndt.1' sprzedam 
tanio. Tel. 209-23 10305 G 

sl<:<irnych 16-18 Piotrkow c.o) do dobrze zaprowa= 
sk~ 134 __ dzonej dużej hodowli kur 
Dr NITECKI specjalista poszukuję. Poważne zgło 
cl10rób skórnych. wene- szenia do Biura Ogloszeri 
rycznych 16-18 Kilińskie- Piotrkowska 96 pod nr 
go 82 9729 G „!0~92" 10392 G 
Dr-Jadwiga ANFORC:- POKOJE w nowej Willi . 
WICZ weneryczne. skór- wynajmę letnikom Włoch 
ne 15.30-19 Próchnika 8 Sopot. Sienkiewicza 6 

' 
szczególnie w miejscach gdzie prace wyko­
nywane są przy użyciu sprzętu mechanicz­
nego oraz Q. zwrócenie uwagi na dzieci w 
celu uniknięcia nieszczęśliwych wypadków. 

TR:LY pokoje, kuchnia -
blnki zamieni<: na domek 
poniemiecki z ogrodem. 
Oferty pisemne „1038:r· 
Biuro .• Ogłoszeń Piotrkow 
ska 96 10385 G 
LOKAL sklepowy sród-
n1ieście - za1nienię na 2 
pokoje, kuchnia. Oferty 

SIATKI ogrodzeniowe -
btnmy, furtki i słupki po i 
leca warsz!at, Jaracza 41 

Przedsiębiorstwa państwowe ' 

' 

i uspołecznione 106I9 G ' I 

' ' 1.510-T 

;m OGŁOSZENIA DROBNE ID 

1 

.. 10396" Biuro Ogłoszeń . 
Piotrkowska 96 10396 G 
3-POKOJE-z -:kuchnl•, -,.a 
mienię na mniejsze roz­
kladowe. Jaracza 8 m. 20 

APARAT fryzjerski do ,i 
suszenla wlosów sprze- 1 
clam. Stan idealny. Tel 

1 
4 73-45 10804 G 

1 

OGŁOSZENIA - REKLAMY 
zlecają 

I 

I 

I 

I 

I NIERUGHOMOSGil Samochody-motocykle 

MOTOCYKL ,.MZ" nowy 
GOSPODARSTWO 8 ha sprzedam. Oglądać Pru­
sprzedan1 tanio. \Viado- ~a 30 (Bałuty) Stan;sła':v 
mosć Gilewska, Tel<lin T~·niorek 10390 G 
k. Pabianic 10400 G 
WILLĘ jednorodzinną -
stan suro\\.."J', garaż, ta­
rM, parcelę \vlasną (230 
tys.) w Gdyni sprzeclam. 
GhnJ(owsl<:i, Gdynia. Abra 
llama 82 / 8 10394 G 

PLACE -z pra\-..1em zabu­
do\\ y w Bedoniu blisl..:o 
stacji (od 1000 do 1700 m) 
~przedam. Kllsidel, Ko­
l u'zkl. 9 Ma.1 a ~3 tel. 8 
GOSPODARSTWO wla­
sne d'.vunaslohektarowe, 

SAMOCHÓD „Opel-Olim· 
pia" , i:;tan dobry sprze­
dam. UL Limanowskie­
go 6 od godz. H 10389 G 

MOTOCYKL „Pannonia" 
z kof.łzem sprzedam łącz 

nie lub oddzielnie. Unl­
"4/ersytecka 18 n1. 25 od 
godz. 16 10388 G 

SAMOCHÓD „Ifa" F 8, 
slan dobry sprzedam. Ra 
\Vfl Mazowiecka ul. Mila 6 

żelazek 10382 G 
z.abudo\\·ania (2il kin od ---------­
P o7.11'1nia) sprzeda wlaści 

c\el Wincenty Nowak -
cerad7. Dolny Grzebienl­
ctwo pow. Wącznotuly 

10H73 G 

MOTOCYKL .,Pannonia" 
z l<oszem ol'yginalnym 
n1alo używany ~przedan1. 

Tel. 448-45 godz. 13-17, 
J,,dczak 10378 a 

.--,,,-,--____ 1_0485 G 
GDAŃSK-Wrzeszcz ul.~Ja 
na Ostroroga 46 Maciej 
Kucharski posiada don1el{ 
półtora pokoju, kuchnia , 
ogród, drzewa (można ho 
dcwać drób) zamienię na 
pokój, kuchnia Lódż 

SAMOTNY, miody filmo 
wiec poszukuje nlekrępu 
jącego pokoju sublokator 
skiego. Tel. 257-67 \vieczo 
rem. 10860 G 

PRAGA 
WYKONAWCĘ drutów pa 
rasolkowych za1rudniq. -
Oferty „10379" Billl'O Oglo 
szeil Piotrkowska 96 
11..0BIETA ·- Jub-dzJewczy­
nn do pracy domowej 
potrzebna zaraz na stale 
llib dochodząca. \Varunki. 
dobre Piotrkowska 86 m. 3 
POMOC domowa potrzeb 
na. \Varunki bardzo do­
bre. Ul. Obro1;ców Stalin 
gradu ~ sklep pod zega­
rem godz. 16-18 10762 a 

NAUKA 
PRZYSPIESZONE kursy 
samocl1odowo - motocy­
klo\ve, rowerowe 1 za­
wodowe. Rozpoczęcie kur 
sów 23 czerwca br. Za­
pisy przyjmują i infor­
macji udzielają LK Mo­
torowy LPŻ, AL Koś­
c!uRzkl 68, tel. 310-38 l 
Ośrndek Szkoleni.a Kie­
rowców LPZ, Piotrkow­
ska 125, tel. 367-57. 

1496-T 

LEKARSKIE 
Dr KUDREWICZ specja-
.i:sta chorób ~renerycz-
nych1 skórnych 8-10 
14-16 ulic~• 22 Lipca 9 

KORO~SKA Henryka le· 
karz gtnekolog-połoznik 
Lrzyjmuje 17-18. 7.lelo· 
na 16 9685 G --

Og::::: ::~~~-O~TY 19'0 » n,1z 0 e1J 11'2E'llV., !r::~~~;_;~~sl~~o~~k~~~~~ 
rowe telefoniczne 311-50 Jr~ i' :IQ. ' • ~f,a; '!,!... AS Al. Koiicluszkl 48 

Pogol. Ratunkowe 09 ~· pe:nl stale dyżury nocne 

;~:;,~t. P~~~irc:te ~~ " f N A ~~~z;~~~~~·~~ i;~1~.ci ra~1:. 
Kom. l\lle.lska MO 292-22 dozw. od lat 14 g. 16, 
Kom. Ruchu Dro- KINA PREMIEROWE 18.15, 20 .30 

Dyiurv szpitali 
POLOŻNICTWO 

gowego . 516-6?. BAI.TYK (Narntow1~7• ?O) ODRA (Przędzalniana 68) 
l"t-yw. Po;:ot. Dziec. 300-00 „Clnderella" (Kopciu- .,Dama Kameliowa" S?.pital potożniczo-gine­
Pt~ w. Pogot. Lek. 333-33 szek) prod. USA, uuLw. prod. USA dozw. od lrnlogiczn~' Im. dr .rorda-

555-~.; od lat 7 g. 10, 12, 14, lat 16 g. 16.45, 19 na Przyrodnicza 7-9 
MOI 359-15 .,\\ro,Jna~' panoran1 a _OKA (TUY\'Jma 34) „1o:s:n; - przyj1nuje chore gine 
Centrala Po<lmiejska Ol prod. jug. do7.W. od lat aJtbł" prod. czesk. ~ kojogJcznle. cfężarne 1 ro 

12 g. H>, 18, 20 doz\.\r. od lat 16 g. 16, l8 dzace z Dz.letnicy Batuty 
TE A T ff I" POLONlA <Piotrkowska POPULARNE (Ogrndowa oprócz poradni .. K" 

67) „Słnba p!P<'" prnr1 . 18) „Kłopoty z miloś- ul. Sędzlowsl<a 16 oraz 
'l'EATR NOWY (Więckow franc„ dozw. od lat 11, dą" prod. NRD dozw. z Dzielnicy Sródmleśc1e 

skiego 15) godz. 19.15 g. 10, 12.30, 15. 17.30, iu ocl lat 14 g. 17 19 .15 z poradni „K'', ul. Bucz-
„Opera za J grosze". WlSLA (Tuwima nr 1) PIONIER (Franci~?,kańska ka 2. . . 
(Mała Sala) g. 20 „Trzy „W środl<u nocy" prod. 31) „Statek 7. dynami- Szpital poloznlczo-gme-
3lostry" USA, do~w. od }at 18'. tern" prod. rum. doz,,;-. ~ol~giczny im.„ dr ,M?du-

TLATR. POWSZECHNY g. 10, 12."0, 15, 11.30. 20 00 lat 16 g l" 45 ta IO~".CZ'1, Ul. M. i;:ornal-

I 

I 

I 
I 

I 

I 

teleronicznie 311-50 I 

I 

' 

m PRACOWNICY POSZUKIWANI 111 
MONTER.OW ruszlow~Ji rurowych lub ślu­
sarzy do przyuczenia, malarzy, tynkarzy, cera­
mików, lastrykarzy, ślusarzy do warsztatów 
samochodowych. stolarzy maszynowych, opera­
tora - zatrudni zaraz Łódzkie Przedsiębior­
stwo Budownictwa. Miejskiego nr 3 Łódź, ulica 
Goplańska 28, pokój 32. 1483-T 

KSll;:GOWY o odpowiednich kwalifikacjach na 
słanowisk_o kierow_nika sekcji , poszukiwany. 
Oferty pisemne Biuro Ogłoszen Piotrkowska 
96 pod nr „1501-T" 1501-T 

M.AGAZYN I ER~ z kilkuleln ią praktyką przyj­
mie za.~·az Spoldzielnia Wytwórczo-Usługowa 
„Styks w Łodzi, Plac Dąbrowskiego 2, telefon 
237-50. 1515-T 

TR.ZECll ~lektromon!·erów do obsługi, budowy i 
konsN_wacJi urządz~n elektrycznych niskiego i 
wysokiego nap1ęcrn zatrudnią nałvchmiast 
ŁZPO im. M. Fornalskiej Lódź, ulica Dr Ster­
linga 26. 3015-K 

FIZYKA oraz lekarza do Zakładu Higieny Pra 
cy, księgowych M1modzielnych z dłuższą prak­
tyką, oraz konserwatora ap3ratury laborato­
ryjno-elektronowej z dłitższą praktyką - za­
lrudni wrnz Instytut Medycyny Pracy w Łodzi. 
Zg-loszenia osobiste dlH fizyków i lekarzy -
Zakład f ligieny ulica Wodna 40, lfT piętro w 
godzinach 8-15, pozostali kandydaci ulica Na­
rutowicz;1 96, wejście „C" II piętro, referat 
kadi· godz. 8-JO. 1.525-T 

TRZECH frezerów, 3 szlifierzy, 1 ostrzarza na­
rzędziowego, pracownika flzycznego do roz­
dzielni oraz pracownika fizycznego do mag-a­
zynu - zatrudni najychmiast Fabryka Częsci 
do Maszyn Dziewiarskich „Famad" w Łodzi, 
ulica Wólczań::.ka nr 19. 3007-K 

(ubr. Stalingradu nr 21) WOLNOSC (Przybyszew- 20.15 • o. ' • ~:ie.1 37 - przyjmuie cl10 
i::. 19.30 „Nawrócony sklcgo lfl) .,Człowiek z POICOJ (Kazimierza nr 6) ~ - gmekologiczme, cię- M_ 0. NTER.OW-spawac.zy c. o., monterów-hydrau 
<Habet" z>lanety Ziemia" (pano- K. d . „ ., z:lrne i rodzące z Dz.let-

Tł';ATR im. JARACZA i.ima), prod. radz. ".i ę z10ue nie i uczy nicy Polesie i Sródn;>,ieś-l hkow, ele~tro.monterow, st. ekonomistów d/s 
(Jcu·acza 27) nleczynnv. dozw. od lat 12 g. 10 1pitod~ ang. ~ozw. od c•.e bez poradni „K z zatrudn1en1a I planowania - zatrudni Przed-

- ... ,' • a " g. 15.4:>, ,,Mło- ut. Buczka 2. I b' t R b • • 
'l't:ATR 7.15 (Traugutta 1) s B.30. Jo. 11„,0. 20. cizi 1nalżonkowle" prod. Klinika polM.nlezo-J:'lne- S ę 1ors .wo O ot Instalacyjnych w Łodzi, uf. 

i::. 1~.15 „Osobliwe zda- -1'
1 

VLIOiWY-LETNIE (Ki- wt.-fr„ dozw. od lat 18, koloęlczna Im. curte-Sklo Nowotki nr 247/249 barak 2 3016 K 
rzenJ.e" 1,ns < e~o ~23) „Szklany g. JR, 20.15 dowskle.I, ul . curie-Skło- ł · . 

TEATR. ROZIWAITOS_CI zamek P 1 od. tran~. - 1 MAJA (K1lhiskiego 178) <lowskle,J 15 - przyj mu je~~ TECH NI KA samochodowego z 5-letnią pral;-
(Momuszk1 4a) - me- dozw. 0? lat l8 g. -l. 15· „Puccini" prnd. wlo- chore glnekolog1czn!e, cię" 'I tyk11 w trnnsporcie na s!iJnowisko inspektora 
czynny Krno czynne tylko w skle j dozw. od lat 12 g żarne I rodzące z Dziel- techniczne 0 d t · . 

OPERA c.ra1·acza 27) g. rn dni pogodne . 15 .30. JB, 20.30 · nicy Górna 1 Widzew o- I _ . g • yspozy ora ze sredn1m wy-
.,Casanova" prerme- T.\.TRY-LETNIE_ (S1enkle- REKORD (Rzgowska 2) rnr. poradni „K" ul. S<:- ks,.lalce111em - wymagana praktyka w kie-
ra _ . I w1cza. 40)„ „K?bleta w „Nowa atrakc.ia" prod . d~'.iowska 16. runku dysponowania samochodami. majstra z 

OP
1
ER17'.,T

3
K)A <P;.otrkow- ~~::: 0~~ iatp~~d.g ;~15 radz. clozw. od lat 7 g. , . . 4-le!nią praktyką, technika samochodowego z 

~ta -4 g. 19.la „Król · ' · · 16, „Dwa pol<:olema" Chirurgia: Szpital lm. 5 I ! · „ kt I I „ . · t . 
wlóczegów" Kino czynne tylko w P d 1 d d - dr Pirogowa ul Wólczai\ · e nią Pl a Y <a W I an~porc1e na s anow1sko 

PINOKIO (Kopernika 16) dni pogodne. 1;·o g: ;~. · 20 .~;w. 0 lat ska 195 ' · inspektora d/s bezp. ruchu oraz monterów samo 
niccz~·nny KINA 1 KATEGORD !ROMA (Rzgowska nr 84) Laryngologia: Szp. Im. chodowych i kierowców na wozy ciężarowe z 
(Mała scena w zoo . ,.Mąż swo.ie.I żony", dl'Plrogowa, ul. Wólczań I Il III kr1t prawa 1·azdy _ zatrudni natych-
od g. lG-13 „O drew- MUZA (Pablamcl<a 173) prod. polskiej, dozw 'kA 1% '. ' , . · · . · . 
nlanym żołnierzyku i je „Krzyżacy" prod. pol.. od ·int 12, g. 10, 12. 14· Okulistyka: Szpltal lm. miast Lodzk1e Przeds1ęb1orstwo Tr!lnsportowe 
go przyjaciołach" aozw. od lat 12, g. 15.30 16, 18, 20 • N.. Barlickiego, ul. Kop-! Budownfctwa w Łodzi, ulica Karolewska nr 33. 

ART,EKIN <Wólczańska rn (panorama) SOJUSZ (Nowe Złotno, clńskiego 22 Zgł0szenia przyjmuje sekcja kadr, w godzin11cil 
5) PMZEDWIOSNIE (Zerom- ul. Płatowcowa nr 6) Chirurgia dziecięca - 7-15 ,, 

nieczynny s;<Jeg~' 74) „15.10 do „Wesola orkiestra" _ S7pital im. Korczaka. ul. · 29u9·K 
'\'.urny , prod. USA, p!'od. ang. dozw. od lat Armil Czerwonej I5. 
doz~ .od lat 16 g. 15.30, 10 g, 17, 19 Laryngologia dziecięca: o B o 
,~7.4.>, 20 SWI?' (Baluckl Rynek 5) S>.pital lm . Korc.zal<n, ul. R NA PRACY DOKTORSKI EJ 

SIYLO\l'Y (Kilińskiego nCtao, ciao, bambino" Arm1i Czen.:voneJ 15. 
123) „Porucznik jazdy" prod. wl. dozw. od lat 
p!'od. radz._ dozw. od ' lG g. 15.45, 18, 20.15 ADRESY l GODZINY 
lat 16 g. lo.45, 18, 20.15 rATRY (Sienkiewicza PRZYJĘC wieczorowej I 

CBWA (Piotrkowska 102) WLOKNIARZ (Próchnika Program dla najmlo~2 ~wlątec~n~j . pom?CY . le­
„ Wystawa retrospek- 16) „Na wschód od szych; „zmeczony jak karskle.1 i p1elęgniarskie,1: 
tywn1t fotografiki o. J. Edenu" prod. USA„ pies". „Kot w krel:ieł- 'Wieczorowa I śwlatccz-
Dorysa". doz\v. od lat 18, (pa- nl 0

, •• Trzy pieski„ na . pomoc pielęgniarska 
W 

1
SALONlE WYSTAWO· norama) g. 10, 12.30, 15, „Dzielna czubatka'; udziela. pomocy w am-

\\ YM PTF w Lodzi. ul. 17_30, 20. ,.Miś 1 · zając" „Kot 1 bulatonum l w domu 
A. Stru_ga 2 - Wystawa ZACHĘTA (Zgierska 26) s~'.renka", ,.Przekąskn 0 .chorego w dni pow.szed: 
fotografik! greckiej T ·emnica szyfru" Połnocy" g 16 17 Ty nie w godz. 18-24. W dm 

". aJ run1. dozw. od siąę ta'IarÓ~" Prod'. '~ol ~wiątecznt; 'v godz. 7-24. 
pro · ' 1• dozw od 1 · Sródmle•cle - ul. Piotr •• VZ a:A·" lat 16, g. 10, 12, 14, o, 20.15 . at 10 g. 18. kowska 102, tel. 271-SĄ. ,„. a.; 18, 20. Bałuty ul. Snycer-

KINA n <ka 1-3, tel. 538-79, ul. Z. 
MUZEUM HIST. ltUCHU KINA 11 KATEGORII I KATEGORII P~\canowskiej 3. telefon 

11EWOLUCYJNEGO (ul. ADRIA (Piotrkowska 150) l cz 541-06. 
Gdańsl<a lJ) Wystawa Program aktualności - .ĄP ,No~c (.Tóze!ów 43) Widzew _ ul. Szpltal-
pn. „40-lecie .. Komuni- „Nowoczesna ałche- " a ryski wlócząga" - na 4. tel. 353-23. 
stycznej Partn Rumu- mia" (poi ) Ujai·zmio- prod. franc. dozw. od Polesie _ Al l Maja 24 
nil" czynna od iOdz. na rzeka'; '(j;;g.), „Ku- l~ł. 16 g. 19.30 tel. 382-98. · · 
1!-17· bizm" (Ir.) g. JR, 17. S'lUDIO (Lumumby 7-91 Górna - ul. Plotrkow-

Ml Z~U~ HISTOltll Wt.O ,.Niewinni czar()dzieje" „~zerwony atrament" ~ka 269. tel. 4Q6-5:;. ul. 
~~!~ki-;,1cia~)A W ~Piotr- prod. poi. dozw. od la' P• od. wę)l. dozw. od lat Lf'cznlcza 6. tel. 427-70. 

. sstawa 10 N 18 20 lC. g. 17.1.5. 19.30 Wieczorowa i śwlątecz-
~fćt~~ t~~;~~;~o~ióc~e~ DKM

0

.(Na\vrot 27) „M11ria ME~~ (R':gowslta„ nr 94) na, pomoc le~arska w 

118 
J:l. 11-lR Y C:andclaria" •prod. meks. f~·an/ " domu prod. d~. powszednie ud;-.lela 

MUZEUM SZTUKI (W' dozw. od lat 16 g. 17. 19 . clozw. od lat 16 o. mócy w ambulato11um 
. 1ęc DWORCOWE D Kali g, 16. 18. 20 I w domu chorego w gol 

~~wsk~e~~to3:Jw Wystaw~ ski) „zi'ru~~zo~y jak POI, ESIE (Fornalskiej 37) dz!nach 18-22 w dni 
Pl óRc C piasty pies" Czy wiecie że „Złamana strzała" proc." świ~tPczne w godz. 14-18 
{ w. zynna g. 9-19 • •· • t'SA a ~J'ódmieście 1 Pl i -

MlfZEUM ARCHEOLO 2/61'', „Lot nad bagna- ' ozw. od lat 12 g. 1 ' - u · o ' . „, l( k" 10 17, 19 <owska 102, tel. 271·80 
c.rCZNE I ETNOGRA- mi • „ auczu • g. • (dla dorosłych i dzieci) 
FICZNE (Plac Wolno- Jl, 12, l:l, 14, 15. 16, 17, * :,. * Bałuty - ul. z. PRĆo-
IJM. lłl wystawa archeo- l8. l9, 20. 21. t'RZEDSPRZEDAZ bllc- nowsklej ~. tel, ~41-93 
lo(.(JCzn" pn. „Wykopa- GDYNIA-STUDY,TN'E (Tu tów na 2 dni naprzód (dlR doros!Ych i dzieci). 
Ilska archeologow poi- wlma 2) „Miejsce na do k1n: Salt •k" Widzew - J s ·1 l-
sk1ch 7. Tell A trlb w i:órze". prod. ang„ . „ „ ~ , .,Po- u · zp1 a 
Eglpcie•• g. 9_ 16. dozw. od lat 18. dod. I~"'"„• „Wl•la''._. „Włók ~'1„ ;• tel. ~S3-23 (dla do-* >i- * „N fuma" (prod. poi.). marz , .,Wolnosc" od- to ,!,;rch. i dztecl). 

ZOO - C7.Ynl\e · ~-'0 (.(. IO. 12.30, 15. 17.30. 20 bywa sle w specjalnei PolPSie - AJ. 1 Maja ~4 
PALllflARNIA _{I.cz. n~ · HALKA (Krawiecka 3-5) kasie kina .,Bałtyk" tel. 382~98 (dla dorosłych 

" 10-18 Y a „Rekord Annie" prod. (Lll. Narutowicza 20) w i Gd,;"ieci). 1 L . „. · USA d d I dni 1'0Wszedn' ~ rna - u . ec7.n1cza 6 * ~ * ozw. o at 12 g. . ;· ie w go- tel. 4~7-70 (dla dorosłych 
KJ,UB-K-'\ WlARNIA ZMS l?.30, „Rebeka" prod. dzrnacll L-17. dzieci). 

cstaromiejsl<a) g. 22 _ u_SA dozw. od lat 18 !!· Poradnia przy ul. Piotr 
d&nstng 11.30, 20 APT'EHI 1<owsltiej 28B udziela po-• * ,,. MLODA ~WAltDIA (Zie- mocy dorosłym miesz\rnń 

lona 2) „Plos przy kia com byłej Dzielnicy Ru-

Dziekan i Rada Wydziału Filozoficzno-Histo­
rycznego Uniwersytetu Lódzkiego podają do 
wiadomości, że dnia 29 czerwca 1961 roku o 
godzinie 12 w sali posiedzeń Senatu (sala 17) 
przy ulicy Narutowicza 6.5, odbędzie się pu­
bliczna obrona pracy doklorskiej mgr M11rii 
fl •lisińskiej pt. „Splaw drewna na rzekach pol­
skich w drugiej połowie XIX w. i w wieku XX. 
(Sludia etnograficzne)". 
Promotor: prof. dr Knimiera Zawis Łowicz-

Adamska 
Recenzenci: prof. dr Antoni Zabko-Po!opowicz 

(z WSGW w Warszawie) 
prof. dr Bohdan Baranowski 

Praca wyłożona jest do wglądu w Bibliotece 
Uniwer~y!elu Lódzkicgo, u lica Narulowicza 108. 
Wstęp IHI rozprawe wolny. 3014-K 

Obwieszczenie o licytacji 
RUCHOMOŚCI 

Km. 314/61 
Komornik Sądu Powiatowego dla m. ł.odzi, re· 
wiru V Władysław Pietrzak majtjcy kancelarię 
w lodzi, ulica J. Tuwima nr 12 na podst.iwie 
art. 608 kpc podaje do publicznej wiadomości, 
że dn ia 2:3 czerwca 196t roku od godziny 14 w 
Lodzi, ufica 1-larhama nr 7 odbędzie się I licy­
tacja ruchomości składaj~cych sii; z kredensu 
pokojowego, szafy-garderoby, stołu pokojo­
wego, kredensu kuchennego i dywanu O$Zaco­
wanycil na lączną sumc złotych 12.200 należą· 
cych do Tadeunr1 i Alicji .Jabłoliskich. Rucho­
mości można oglądać w dniu licytacji w miej­
scu i czasie wyżej oznac:.:onym. 

KO.MOR.NIK CYRK „ARENA" Plac 'vlatnr7.e"• "'rod. wę::;-. Pl. "'nlno~ci ~. Pabla- da w dni powszerłniA 'A' 

Ntepodleslości .C· 10.15 dozw. od lat ł i · 10, 12 nicka 218, Glówna 50, Ko godz. 18-22. :J012-I( 

a) I-I U T N I C Z E 
b) ELEKTROTECIIN!CZNE 
c) N A R z ę D z r A 
d) częsc1 ZAMIENNE LICZN!KOW 

DO KROSIEN 
e) R. Oż N E 

posiada 

Fabryka Części do Maszyn SzyJących 
I Odlewnia Staliwa .,F A M A S" 

w Lodzi, ulica Jaracv 70 
Wykaz zbędnych materiałów znajduje się w 

I 
dziale zaopatrzenia, telefon 265-45. Przed­
siębiorstwa palistwowe, spółdzielcze i pry· 
walne mogą zgłaszać zapotrr.ebowania do 
dnia 24 czerwca 1961 roku. 1513-T 

PR.ZET ARGI 
MZBM Łódź-Polesie ogłasza przetarg nieogra­
niczony na roboty remon!owo-budowlane i cle· 
wacyjnc. W przetarg1,1 mogą wziąć udział przed 
siębiorstwa pa11stwowe, spółdzielcze i pry­
watne. Oferty należy składać w znlakowanych 
kopertach do dnia 26 czerwca 1961 roku w 
dziale technicznym MZBM Lódź-Polesic, ulica 
Towarowa 75/79. Otwarcie koper! nastąpi w 
siedzibie zarzadu w dniu 28 czerwca 1961 roku 
godz. 9. Zarząd zastrzega sobie prawo wyboru 
ofer~nta oraz prawo odstąpienia od przetargu 
bez podania przyczyn. Jnformacj<' oraz niewy­
cenione kosztorysy są do wgli)du w dziale Tech 
nicznym Zarządu w godz. 7,15 do 15,15. 

3013-K 

Zakłady Przemysł"' Bawełnianego im. T.Koś­
ciuszki w Lodzi, ulica 8 Marca 5-7, ogłaszają 
przetarg na budowę złoża do:<wiadcza In ego do 
oczyszczania ~cieków z bielnika. Roboty zos!a: 
ną wykonane z materia/ów zleceniobiorcy 1 
częściowo zleceniodawcy (wykaz posiadanych 
mnłerialów do wglądu). Oferty w zalakowa­
nych kopertach należy składać w sekretariacie 
naczelnego dyrektora, do dnia 3 lipca 1961 r. 
g-odzina 9 i lego samego dnia nas!~pi otwarcie 
koper!. Niewycenione kosztorysy można o!rzy· 
mać w dziale techniczno-produkcyjnym zakła­
dów. Do przetargu mogi) przystąpić przedsię­
biorstwa palis twowe, spółdzielcze i nieuspo· 
lecznione. Dyrekcja znstrzega ~obie prawo wy­
boru oferenta, jak również odstąpienia od p;ze 
largu bez podania przyczyn. 2976-K 

Łódzkie Zakłady Wytwórcze Aparatury Elek· 
trycznej Lódź, Pl. Komuny Paryskiej 6, ogl~­
szają przetarg nieograniczony na wykona111e 
60 sztuk czasomierzy 15 min. Oferty sporzą­
dzone zgodnie z rozporządz.eniem Rady Mini· 
strów z dnia 13 stycznia 19.58 roku Dz. U. nr .6 
§ 58. poz. 17 należy składać \\' sekretanac1e 
LZWAE do 30 czerwca 19til roku w zalakowa· 
nych kopertach z napisem „przetarg. na ez~so­
micrze". Do oferty należy dolączyc pokw1to­
w:111ic na wrlacenie do kasy LZWA El~ldrycz­
nej wadium w wysokości I.OOO zł. .Bllzszyc~ 
informacji udziela dział zaopatrzenia w kto­
rym moi.na obejrzeć rysunki. W przc!argu mo: 
g<) wzi~ć udział przedsiębiorsl"".a pan~twowc 1 
prywatne. Olwarcie ofert nastąpi w dnm l. VI!. 
1961 roku godzina 10. 3017-K 

Dnia 16 czerwca 1961 roku zmarł na~łe 
S. t P. 

JAN KWIATKOWSKI 
ur. 18 maja 1911 roku 

długoletni pracownik gastronomiczny 
Pogrzeb odbędzie się dnia 20 czerwca 

br. o godzinie 17 z kaplicy . Starego 
Cmentarza przy ulicy Ogrodową 

KOLEDZY i KOLEZANKI Z LODZ-
KICH ZAKLADOW GASTRONO­

MICZNYCH 
10965-G 

Dnia 17 czerwca 1961 roku zmarł w 
wieku lat 72 mistrz krawiecki 

S. t P. 

Ludwik Krauze 
Pogrzeb odbl!dzie się w dniu 20 czer­

wca br. o godz. 17 z kaplicy na Zarze· 

wie, o czym zawiadamia 

10895-G 

Wszystkim, 
posługę 

RODZINA 

którzy oddali ostatnią 

S. t P. 

Teodozii Adamskiei 
tą dron składa 

wanie 

10687-G 

serdeczne podzięko-

RODZINA 
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lłekordowy Memoriał 

Balas, Zimny, iątkowski 
bohaterami epilogu wielki ei . 

imprezy 
braklo Chromika Krzys.zko­
wiaka. Na drugim kilomelr.i:e na 
czoło wychodzi więc Zimny, J.J'-'­
ciągając za sobą Buhla l Gro­
clotzkiego (NRD), Flos.;'iac!w. 
(NCTF) i Samojlowa (ZSRil). Ta 
piątka szybko zostawia w 1yle 
pozostalycb konkuren1&w. Zm<;­
czony prowadzeniem Ożóg sch.:: 
dzi z bieżni. Kiedy do mety 
pozostało już tyllko 400 m, re­
prezentanci NRD ruszają do a­
taku. Grodotzki i Buhl wycho­
dzą na czolo i na przectwlc~glej 
prostej mają. ok. 2 metry prze­
wagi. nad Zimnym. Polakowi groz>i 
zablokowanie na fini.~:zu. Zimny 
o.szczQdzał jednak swe stly n:! 
ostatnie metry. Kiedy do mety 
zostało 30 m 11,-sipania!ym fin!­
szem wyszedł na czoło 1 dwu­
krotny wicemistrz olimp'js.ki 
Grodotzki nie byt w stan•e o­
deprzeć tego ataJrn. Takiej ko11-
cówki nie oglądaliśmy jes~c-.i:e u 
żadnego z naszych dlugodys.Lan­
sowców. 

Na rozbiegu Jainu.sz S!d!o. 

Główny bieg l\1emorialu na 3 km, prowadzi K. Zimny. 

Malo brakowalo naszemu c.szcLe 
pnikowi by przekroczyć granicę 
80 m. Jeg;o rzut 79.14 za.·iewnil 
zajęcie prierw..szego n1iejsca. Do­
brze rzucał również Machow1-
na - 77.69, który pokondl Zd­
wodn.iika NorIWegii Ra.sm..;.s:;ena 
- 75.95. 

Pr:>:eżyliśmy na Stadio1nie Dzie 
sięcio.Jecia w Wars,zawie dwa 
piękne dni, a obecnie .są one 
przedmiotem ko men! arzy pr? sy 
swiatowej. Mcmorial Kusociń­
skie.w za·powiadal się, szczerr.e 
mówią~ • .s.labiutko. Nie do.pisała 
obsad" zagranicznych uc.z<:stni­
kr'Jw. Zawiedli i krajowi. Tym­
czasem dwudniowe ~awo<:ly ,,la­
ły na co najmniej, do br.' m po­
ziomie. a w drugim dniu przy­
nio.sl:v kil ka znakomitych rezul­
tatów, które rn.z.<.Jawily warszaw 
e'.<.ą imprezę na ~vszystik.icl1 kou­
tyn{IDtach. 

W pierw."zym I"l.ędzie przyczy­
nil .~ię dn tego rekord świata w 
skoku wzwyż uo.taoowiony przez 
fenomenalną rumuńską lekkoa­
tletk~ .Tolandę Bal11s. W wy­
wiadzie 1elewizyjnym po~wier­
dziła ona dawną opinię ckspcr­
tow· iż k\ve.stią miesi~cy jL-t 
pnelamanie h<łriery 190 ~rn w 
tej konkurencji. Prz:n>om'1;jmy, 
iż na tej WY<'·"·~rnści 7.alamywali 
.:;ię w .0obotę mężczyźni! Jej re­
kord je.<ot o 1 cm lepszy od re­
kordu Lodzi mężczyzn. 

Taka zawoclniczlrn wyrosla z 
długonogie.i .Jola.ndy. którą P" 
raz pierw.0 .zy ujne1iihny w Pol­
e.ce równo 13 lat temu i wów­
czas nie zwrócila niczym poza 
swą urodą. większej uwagi ob­
.serwa.torów. 

Wsz:w;tko skoncentrowano na 
dru:::im dniu zawodów. 1 skok 
wz~·yż pań i rzut d,·s.k1ern i ku­
.ronm1 konkurencję Memoriału 
- biel( na 3 km. A także• biI?.g 
11a 200 m. w którym je.0 1zc;:e ra;. 
Marian Foik upornniat .~i<) o 
prawa do ty1ułu czolowego 
sprintera ko.ntynentu. , 

1.ralnych punktach proogramu 
wręcz znakomite! 
Piątkow.ski wygrał poj"!dyne'..: 

ze i<woim groźnym rywalem 
Szecs.enyi uzy.s.kując wyni•k 58.40 
wówczas gdy Węgiel!' mi.al tyl­
ko 56.15. Piątkowski rzuc;;l re­
gularnie i pewnie. Sygn::>ly 0 

dobrej j<:go formie sprawdzily 
się i niewątpliwie za micsią.: 
w czas.ie meczu z USA. gd' 
spot.ka się on ze „ws:pc>ln.Lkiem" 
rekordu świata - Babką, może 
7..rodzić s.ię nowy wspaniały W)'·· 

nik przekraczają.cy legendarną 
granie<:: OO metrów. 

Tak pięknego biegu na 3.000 
m, jak ten, który odby1 s'ę w 
niedzielę, jeszcze nie og>lą,laliś­
rny na naszych stadionach. P'.ę­
ci u zawodników uzys•kało cza~·y 
poniżej 7.58.0. a pier·w=y nil me 
cie - J{azi·miet-z Z,imny - usta­
n-0wi1 nowy rekord P0'.s>ki i 
rek0rd Memoriału wy.nik1em ..,.... 
7.54,6. 

Organiza1orzy chcąc nadać 
biegowi uroczystą op~awę Z<M-z8.­

dzili, aby w momencie &'artu 
wystl'zelona zos.tała rakieta. .T ,;k 
,,~ę okawlo, byla to fataJna gaf­
fa. Rekord:zi,'>(a świata AngPk 
Gordon Pirie sądząc, że wy­
.strzat rakiety to sygnal falstar­
tu . za.trzymał &ie: nn bieżn·. Ry­
wale byli już daleko, k'edy 
Pirie zorien1owal się w sM·ej po 
mylce. Przebiegł jeszcze 1 50 m, 
a później zszecll z bieżm. 

I jeszcze raz Foik. Nasiz sJ!)rin 
ter po wygraniu biegu "'la 100 
m, trit.tm:fowal \a.kże na 200 m. 
Foik 1.1JZYS1kat czas 20.7. Dla ilu­
stracji podajemy, że rekor::! 
świata w tej konkurencji wy­
nosi 20,5. Przy tym zes•t&.,,.,c'.eniu 
zbyteczne są chyba wszelkie ko­
mentarze! 

Z łódzktego punktu wi·:izenia. 
bardzo interesująca była walka 
naszych młodych zawodników 
w biegu na 3 km. Wyróż.'l:l .się 
w niej nieoficjalny re'korctzista 
świata na 1.500 m z prze~1?.koda ­
mi, J.odzi.anin Do.na01'Slki (Sfari). 
Na osta.tnim kil-0.rnet;rze w,vs.zedl 
on na prowadzcnje i wy;Jawal" 
się. że jego zwyciestwo jest ab­
solutnie niezag,rożone, gdy na 
finiszu osi.rym &z.purtem wy·p·rze 
dził go .Sz.kl<1rczyk w~·.e:rywając 
w czasie 8 .26,8. "l:>ooi.ar.s,l<i uzys­
kał - 8.28,0. 

Na piłkarskiej fa li 
~-------------------- Poznańska 

bez zmian 
ml G61 nik powiększył przewagę 1m 
rewelacja mi Na froncie li ligi 

Najni€-OCZ1eokiwaniej w świecie 
<,Klpadl: Gómilmwi (Z:ibrz•e) je­
den z najgrożl1Jiejszych rywali 
w walce o tytuł mistrzowski. 
Mo·żn.a da.rować Po1oon-ii (By­
to.ro) pobknięcie się n.a Le.gH, 
le~z przegranej w Midcu!„. 

Dzies..iąt.a kolejka roizgrywek 
okaza1a sd<) wyjątkOIW<> pecho­
wa dla dru,ży·ny bytom.Sikiej. 
Prregrana ze Stalą (3:4), któi·a 
w dodatku :nie W)'korzyi;.taJ:a 
j"2&zcre rzutu karnego, nie jest 
więc dziełem przypadku. Kto 
wie jak porażka ta za v.;ae.y na 
da1s.zych lc,„actJ Polonii, w każ 
dym razie nielatwo jej będzi-= 
o<lrnbić dy1.S>ta,11JSJ 7 punktów 
dzielący ją c<l Górnik;i, nawet 
gdy ma o jeden mecz mnlej ro 
z~grany. 

Os ta tnfa nied::iela ligowa by­
h jedną z ubo.żmych, odbyły 
&ię ~owiem tylko trzy e.p-0°tka­
nia. Ó LKS .htiż p.isa..Jiśmy, wy­
pada. nan1 joedy•nie dodać, że w 

Sukcesy 
łódzkie i 
młodzieży 

Mlodzi chłopcy ze Szkoty nr 12 
na Widzevde sprawili nam milą 
niespodziankę zwyciężając w bie­
gu sztafetowym Memorialu Janu­
sza Kusocińskiego w Warszawie. 
Łodzianie zbierali na Stadionie 

Dziesięciolecia głośne brawa. Bie­
gli oni rzeczywiście pierwszorzęd­
nie Uo/skując rekordowy czas w 
swej kategorii. Chlopcy nasi tre­
nowani przez nauczyciela WF p. 
Wójcil<a podtrzymują tradycje mi­
nionych lat. Trzeba bowiem v.ic­
dzieć, że uczniowie szkoty przy 
ul. Niciarnianej od trzech lat ucze 
stnrczą w Memoriale i to z po­
wojzenie1n. 

W \ym samym czasle, co Me­
moria-I w Warszawie, odbyt się 
trójmecz leklrna1.letyczny młodzi· 
ków ·warszawa - Białystok - Lódż . 
W konkurenc:iach dziewcząt zwy­
ciężyly todzianl<i przed Warszawą 
i Białymstokiem, " w konlrnt·encji 
chłopców Warszawa przed Lodzią 
i Bialyms\okiem. z zawodników 
łódzkich na wyróżnienie zasłużyli : 
Wachowiec na 100 m - 11.1. Rosie· 
eka 100 m - 12.4, Rajnert f'!OO rn 
- 1,56.1, oraz Kind('la w skoku ',y 
dal dziewCząt - 5,4J. 

1§1 Orzeł W Ili lidze -w--!-rrod._d_o~-j-1~-cllo_r_:i.„P~J'~=:: 
wyniku niief-Oll't\l!Ilnej vvyiprawy 
do Bydgooz.czy, lod.zi.anie ponow 
nie znaleźli się na 11 miejscu 
w tabeH. 

Poma11.stlti Lech winduje się 
w górę. Po,?l!la11.s.cy Ugowcy :z,dy 
stan.rowali już Ruch, Legię i 
Odrę. Są na trzeciej lok.acie. 
Kolejne punkty zdobyli na Za­
wiszy wiygrywając 2:0. Równieiż 
gdań.ska Lechia dzielnie trzyma 
się czolówk.i. Dzi.s·i>aj j>ast le-p­
s.za :niż Legia, ~hociaż ni<: za­
c)1wyca kla.s.ą gry. Co należy 
oen1ć w d.ru:żyrue gdańakiej, t-0· 
rzadko SUJOty•kau1ą skrzętn.ooć. Mo 
żna by powi.edzli·eć. ż,e Lech'.a 
w pelru za&l.uguje na miano 
.,harpagonów", z któ1·-ego &lynę 
ia warszaws...l{a Gwardia. jako 
zespól pierwmolig•owy. Zwycię­
stwo 2 :1 nad Stalą (So.mowi·ec) 
dał lechwtom remis.owy s.to6u­
nek bramek 7:7. 

Lider tabeli Górn~ Odra 
d:zialaJy na frCJl1.cie rozgrywek 
Interteoto. Start ich był u.da.ny. 
Górnik wygrał z zeszło.:-ccznym 
mistrzem CSRS Spartaki-em 
(Hrad-ec Kra.Jo·v·e) 3:2, a Od!I"a 
zrerni.>lowała 1 :1 ze S1ova,nem 
(Brat)'IS'Jawa). Ce1:miej&Zie joe.s.t 
niewątpliwe zw)"cięs•tw-0 Górni­
ka, ja.ko że mecz odby'ł .s0ię w 
Hradiec Kr.alove. Mamy prawo 
oczekiwać, że na wla:mym te­
r€111>.i·e lidie:-owi pój.dz'.e j·emcze 

teoznłe chyba prziek-0nywa-Oący, 
że je.sit ze15,pol.em lep.sizym niż 
Lechia, IS(k.01·0 pokonia.1 ja, 4:L 
Chociaż wyiszość wo•j<!!k-0wych 
wyraża się j€<llnym zaledw·ie 
punktem przewa.gi, waz)'l!lt,kie 
~n.aki na ?Jiemi i :niebie WISjk,a­
::ują na to, ż,e aw;;,ns do III li­
gi wy.walceyły z.e..sipoiły LKS Ib 
i Orla. 
Przegląd wytloan:ze1i k.ończymy 

p-0da.niem tabeli l ligi. 
1. Górnik 11 21 40:5 
2. Po·lonia Byt 10 14 24:10 
3. Lech 10 13 12:9 
4. Odra 11 12 19:14 
5. Lechia 10 12 7:7 
6c Legia 10 11 13:16 
7. Ruch 10 10 14:13 
8. Wisła 10 10 11:16 
9. Stal Miel.ee O 9 14:20 

10. Cra.covia 10 7 21l:16 
11. LKS 10 7 11:14 
12. Stal ScsJJ1owiec 10 7 11:16 
13. Po·lo!Lia Bdg. 10 5 9:28 
14. Za•wi.sza 10 4 5:24 

K. Rozmyslowicz 

lepi·ej. Odrę n2.tomiast cz,zk,a re w póllinale strefy kontynental­
wa1n.ż w Braty.sławie, a wię·c w nej żużlowych mistrzostw świata, 
mniej pomyśLnych wa.run.kach. rozegranym na stadionie Skry w 

J k ęl warszawie pięciu polskich zawod­
. ~· z . r <.aw:i- II liga .s.yipie ników zakwalifikowalo się do roz­

me,podz1.a.n ka.r;11. Bezbra.mko•wy g,rywh'i finałowej. Lącznie v,.ięc z 
WY'f'.,i.Jk . .s•pQ<t.kan Cali.s1a - Na·lszóstką innych polskich żużlow­
prz;od I BaUyk - Ar~·nia o.raz ców, którzy dyplomy finalistów 
po•grom pel.n.ej as,pira.cji do mi uzy.skali poprzedniego dnia w Au· 
strzowal{ie@o tyitu.l!u Garbarni, stru, . 11 n.aszych reprezentantów 
.snrawi'ony przez tkwiąca na 1 uczestmczyc będzie w walkach fi-. - · · · , . ·. . I nalu kontynentalnego. 
.przedcista~,m~J l<J•Ka.c;e .ollm.p1ę w zako1iczonvch w Lesznie szy· 
1 :5, to d-OISc ,<;qo;ra wiązanka . bowcowych mistrzostwach Polaki, 
Racibo.rE•k.a Unia przoduj<!, 19cz\ olbrz;i-~ sukces odniósł Jódzkl pi­
n·i>eZina,cz:nie. Z 8 Jed·w\,z i'21den lot Juzef . Pleczewskl zaj~uJąc 
purn,kt dzi<>Ji ją od Gwardii a p1er\VSZJ:l. m1ejsce nrzed Popielem, 

d d S
--
1 

k p . . A ' Gorzelal(iem (Polska) i l\lestanem 
wa er <\'5' a . O•!l'Oill l !'CO- (CSRS). 

n.ii, co n.;e wyklucza przetms10-
W2•!1ia czołówki w p.!'zys1zły1m ty 
g{)dl!1iu. W iSll.~ef',e za.gi,·o,Z.,o..'1ej 
:;ry,ad.kiem znajcLu.iB się dzisiaj 
CaJ.i131ia. Po·lonia, Olimpia. i Lu­
blklianka. 

Z przyj.emno&ci.ą nn.'łll>jem:<r· ·k1> 
l.e.jny sukces naszy.ch juniC!l'ów, 
który.eh każdy wy;s/ęp p() .sJa­
wie z.dlobytej w Poirtu.galii }est. 
bacz;nie śle<lzooy prz,~z opoililię 
publiczną. W u:b. niedi:óelę przy 
pad.lo im niełatwe za.da.n.ie -
1:i.róba ,.,,n z j u1niorami Cz-schQlsilo 
wacji. Nie rnwiedli i tym 
razem. Wygrali za.s.lużenLe 4:'.l 
po ciężkiej walce. Dowi.e.dli 
sw-ej wy:ż,szośd w drugiej cz,ęś­
ci meczu, roobyWając trzy ocam 
ki. 

Wobec 100 tys. widzów odbyło 
się w Mosk„rie eliminacyjne soot­
kanie pllkarskich mistrzostw świa 
ta Zw:óązelc Radziecki - Turcja. 
Wygrali piłkarze radziecc:1' - 1 : ~ 
(1 : O}. Zwycięską bramkę zdobył 
w 2Q nllnucie \V'oronin. 

V\' Belgradzt-e pitl(arska repre­
:z:entacja Jt115:("1c;~~,„-u pokonała Ma· 
roko -· 3 ; 2 (O : 2). 

Podczas zawodow lekkoatlef:Yez­
nych o puchar Moskwy Wa!er:" 
-!łr~mel ustanowi! nowy rP.kord 
swtata w skoku wzwyż, uzyskując 
rezu!to.t - 2 : 23. D<>tvchczasowy 
rekord 'vynoszacv 2 : 2'? należał do 
Amerykanina Johna Thomasa I był 
ustanowiony 1 lipca ul:l . .-. W PaJo 
Alto. Wartn przypomnieć, że 28 
styczrla b.r. poclc~~IS z:li~'odów ha„ 
Jowvch Brumel osi~gnąl wynlk -
2 : 25. 

Podczas zawodów lekkoatletycz­
nych w Me<'iiol„niP. Llvlo Bern1t! 
wyrównał rekord Ś\viata w biegu 
na 200 m. uzyskując wynllt 20.5. 

Lekkoatletyczna r 0 T:"rezf'Tli:"riria 
FrancjJ po!rnna!a w Madrycie re­
pr~v=·n+ac-~P HiszpGłnii ]'l3 : a7. 

l't•loh Boqton uzvstnlł w sl<olru 
w, dat wyn;k '2,?~. a wlec zalariwit? 
'.' ~ rm gorzej od swego rekordu 
SW•::t.t.a. 

P"lrnrzc> Sr.wecji Ul"konali 18 bm. 
'V K,.,nen'iadze drużynę Danii -
~ : l (1 : "'· 

W v:ięk.0•zo~ci konkurentji wy 
iniki były za<l<iwalającc. W cen-

Ożóg wziął na s.iebie trudną 
i odpowiedzialną rolę prow<1dze· 
nia. Na drugiej pozycji utrzy­
mywał slę cały cz:is Zimny, a 
tuż za nim Floss.bach (NPF) o­
raz dwaj bie~ac:ze 7. NRD -
Grodot•zki i Buhl. W walce z 
zaizrnnicznymi rywalami z;mnv 
praktycwie zda.ny byt na wlH.s­
ne s~ly, ponieważ na .starc;e za- Jolanda Balas w ~ekordowym skoku (188 cm). 

•W przeglą<lzie wydarzeń pił· 
ka.mkich wypada p-0-święci.ć nioe­
oo miej.sca i tym, które do·ty­
czą te.renu łódz:kiego, a więc 
rozgrywkom o mistrzostwo kla 
sy A. Mniej ciekawa jesit gr'l1-
pa pólinocna, w której s1U(:Yrema 
cja LKS (przewaga. 8 punJ<t&w) 
wyjaśnia w spo.s.ób beza.pelacvi 
ny pozyicję pi.arw1Srwństwa. W 
grupie połu.cJ1tUiowej na.tomia&t 
bo·cza, .s<ię ciężkie oo.je i kto wioe 
jaki będ~ie ich wiy111ik o&ta.tecz­
·ny. 

Pnqloi'C'i Mdzkl<><to Wlókl'llerza 
:""lnk101H1li "rv<:')lt.-, CY''"OV/O A'7.P- T .11„ 
blin 57 : !ł (~1 : O), ~vł t'1 nct;.i+""i. 
mecz pierwszej rundy rozgrywek. 
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Przeloźyl WALDEMAR HYTTYNEN 

STRESZCZENIE • 

• James Penn, .Jeden z dyrektorów zakładów bu· 
dowy samolotów „Wulkan", otrzymał anonim, 
grożący mu zdemasltowaniem. Jest bardzo zanie· 
pokojony. Wkrótce potem otrzymuje wezwanie, 
ażeby stawll si~ w barze „Korl<acląg". Anonim 
ten i::rozi mu śmierci•„ jeśli ol<uże sią nieposłusz-

ny. Penn uda.Je się więc na wyznaczone miejsce. 
W tym sam~·m czasie kierownik klµbu Holladay 

rozmawia w pokoiku hotelowym na temat Penna 
z nieznajomym przyl>yszem. Komuniku.ie mu, że 
pod na7.wi~kiem Penn ukrywa się Raybo, co zo­
stało już stwierdzone. 

Turgeon wydał pomruk. 
Mori 1'•7.efowi·e wiedziel.i już, że RaYho 

je.•.t tutRj. Gami•l telefon.ował do n.ich o tym 
tego wioeczora, kiedy go sprzątnił'to, i tak 
wiec 'IĄWSla.Jibv mnie t.uta.j. Al·e Gamil nie 
zd<iżyt si.ę do·wioozioeć nowego 11azwi.s1ka Ra·y­
hB. To, że pan może mi go wskazać, ba.rdzo 
mi ułatwi za.da.n.ie. 

- Nie bE'dę ni•kogo ws1ka:zywał - zaprote­
@A.owat nerwo•wo Holladay. - Musi pa.n zro­
zumieć, że zn.Rłfl!TI Rayha tv\lrn z wkl•zeniR 
i to p.nez króUd cza.s, w Chtca.go, o.s1;.em l~t 
toemu. Nie chciałbym, ileby pan polegal tyl­
ko na moich .sotowach. 

- Coś mi si<) wi<lzi, że l"l;ę pan chce wv­
cofać. - Gł0c~ Turgeomi hrzmiP t la.,wdrn.i-e, 
;ile cza.il;i sii.ę w nim groźba. - My nie lu­
bimy kręta.czy. Dlatee:o tu j0.<1tem. 

- Po pro;o1t.u nie chcę brać na si..,,ble od­
powi~rl·-ifalności - bą.knal H C'>lla da y. 

- Więc nie jest pan pev,1ien, cr,y Peon.n to 
rzeczywiśoi•e Rayho? 

- Nie m-0.gę s•twierdr.ić tE"im w l!'lt.u pl'o­
centach, t.o mszy.sitko. On musiat zrobić coś • 
żeby zmienić t.m!:hę twarz - m-0ż·e zmienił 
linie wlosi>w. Ja.k powiadam, nie ·małem go 
ni.gdy ooobiście. 

- Dlateoo właśnie s.orowadzamy tu tq loo­
bletę z Frisco, Ilenę Menkę. 

- Ona znala Ra)"ha o.~·o·bi.ście? 
- Ba.rdz.o oc<-0biście. Była jego przyjaciół-

ką. tą. od której u.ciekł. - Tt1.r ii~n wy>krzy­
wił grube wargi w grymas, który za.pewne 

mia.1 wyobrażać uśmi•ech. Ona na pewno 
pami-ęta Rayha. Kobiety się w tak.i:ej s.p.ra· 
'"1ie n~ie o.szuka. 

- .T·est już· tut.aj? 
Turgeon wyjął z kiie<JZeni kam~relki zega­

rek ; ,c,pojrzal na cyferblat. 
- Je.i s.a.molQlt przybył dwadzieścia mim.uf. 

t,emu. Niedługo zadzwon.i. My mu..."limy tylk<1 
zaa.ranżm.vać jakąś .sytuację, ż-eby ona mo.gła 
obejrzeć Penn.a, ale żeby 01!1 jej nie widzJiał. 

- T<} nic trudnoego. Ma pan jego· a·dires„. 

- Z·rb:V on .iej nie widzi.a.I - podkre.SLi1 
z na.ciskiern Turg.eon. - Jeż>eLi Rayho zoba­
czy tę Il<"'nkę, to s.ię od razu sµietra. Cho­
dzi mi o to. żeby myślał. że nie ma się cze­
go bać - że zalat.wił się z Ga.mil-em, zall1im 
ten z<l.ążył kogoś zawi.adomić. Tę czę.ść za­
dania zos0ta1wię p~111<u. Pa.n nid~omu o tej 
E.pra.wie nie mówiJ? 

- Oczywiśc.ie, że nie! - zawołał Holle­
day. - Wcale mi na tym nie zależy, żeby 
.spotkał mnie i.en s.a.m los, co Gamila. 

Drgna.l, bo w tej chW'il!i zadzwonił telefon. 
Turgea•n '1Ąnsta1 ciQilko z lóilka i podniósł ,51tu­
cha1wkę. Słu.chat przez chWJó,lę, odpowi0ada•ją<: 
mon°osyla.bami. Pot.em odllożył slU1Cha.w:kę i 
zwróci! s'i·ę do Hołla<laya . 

- To dzw<Jinila Hen.a, Menke. Za.trzymała 
s~e po·d zrni€1!1i-0111:vm nazwiskiem w hote.Ju 
Rildgway. Nie.eh pa.n tylko 'M'>ZY>Sltkio zaa!I"atn­
żuie. o:ia je~t na za,wołan•ie. 

Holla{'.Jay ,,.]<!in.at glow:.i i WS>ta?. 
- Dohra., zro.bię, co będ>Q mógł. .... Pr.ze.. 

-?unął językd>€m po wa.rgach. - Jeżeli powie, 
ze Penn to Rayho, co wtedy? 

- Niech pan n.ie będzie sm~es.my. Mo.j 
szefowie marzyli o tym, ż,sby złapać Rayha, 
zanim j>trs.z.cz,e z.abił Cami.la. Może pa.n s<:ib'e 
wyobrazi~, ja•k są teraz do niego u.sposo­
bieni. 

- Mhm - mrulma.1 Holladay. - Chodzilo 
mi t-vHro o to, jak„. i gdzli.e„. 

- Mu~r".ę mu się najpierw dobrze przyj. 
rzeć, pooznać je.go tryb ży•cfa .i zwyczaje. Na 
ogól bio'l'ą,c joa<1trun ~wo·lennilietn „nieszci.ęś­
Ji w1ych wy1padków". 

* * * O pół do t.rzeciej zadzwoo~ę do komendy 
poHcjl i Wó',zy,;ibko . <>;~wiem, myślała Bev. 
Nie mogę dłużej :z,m.esc tej niepewno·ści. 

W tei chwili u...ciłyszała warkot .!'am"Cho:lu 
zajeżdżającego przed dom. Wybiegła na ga­
nek, żeb:t przywitać męża. Penn mial twa.n: 
ściąg.nietą i znużor>ą . 

- Nic .sie nie zdarzyło - powiedział zgnę­
biony. - FalszYWY alarm. 

Po weiściu do domu rzekł: 
- Siedziałem w tym ohydnym ha!'Ze !IZ d;:­

zamknięcia. Nikt nie p!'zy.sze.ctl. Nikt stę do 
mnie nie odezwa!. Nie wi.ct:r,ialem nikogo zna­
jomego. 

- Jesteś tego pewien? W liście było, że„. 
Penn wzruszył ramionami. 
- Może te.n ktoś się 1'l'l'zestraszv!. Albo mo­

że mnie obserwował. Nic nie wiem. 
(c. cL n.) 
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